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BOLSZEWICY ROSYJSCY ZADAJA

OD POLSKI WYTŁUMACZENIA

Za rzekome pobicie bolszewickiego dyplomaty

w Warszawie

 

 
RYGA, 22 października. - Bolszewicki charge d'affairs w

Warszawie otrzymał rozkaz przedstawienia rządowi polskiemu
noty z żądaniem ukarania sprawców ostatniego zaburzenia, jakiemiało miejsce w gmachu bolszewickiej ambasady w Warszawie,Według wiadomości otrzymanych przez rosyjski rząd bolsze-wieki, uchodźca został pobity w gmachu ambasady bolszewickieja następnie ten cam uchodźca napadł na urzędnika ambasady. Z0-vstał on aresztowany przez policję polską i następnie uwolnionybez łłurzedsięwzięria przeciw niemu jakichkolwiek kroków sado-wych. -Rząd bolszewicki domaga się aresztowania owego uch

 

danie Towarzystw.
Jeżeli macie zamiar

ny termin.

 

Do Wszystkich Towarzystw Oświa-
towych i Komitetów Piłsudskiego

- w Okolicy Nowego Yorku

Ze względu na zbliżający się sezon odczytowy, do-
nosimy, iż możemy postarać się o prelegentów, któ-
rzy gotowi są wygłaszać odczyty naukowe na ig-

sezonie, napiszcie do nas JAKNAJPRĘDZEJ,| abyś.
my dla Was zarezerwowali prelegenta na oznaczo- :

REDAKCJA „NOWEGO ŚWIATA"
WYDZIAŁ OŚWIATOWY.

urządzić odczyty W tym

  z powrotem, albo ukarania urzędnika, który go uwolnił line:»;-
wiedliwienia ze strony rządu polskiego. Jeżeli rząd polski nie da
w tym względzie satysfakcji rządowi bolszewickiemu nowo-wy.
znaczony ambasador bolszewicki nie pojedzie do Polski. -

Brom
LABORYCT ANGIELSCY NE MAJĄ NADZIEI |

ZWYCIĘSTWA

Koa’licja komgrw‘lyltéw i liberałów dojdzie do steru rzą-
dów -- Partja Pracy przygotowuje się do silnej opozycji

 

LONDYN, 22 października. -" obecnie zredukowane zostały doWedług wiadomości, pochodzą

|

dwuch:

-

konserwatywno-liberal-cych z wiarygodnych źródeł -

|

nej i grupy Partji Pracy, znacz.
przywódcy Partji Pracy stracili |nie osłabionych wobec przesunię
nadzieję na możliwość zwycięst-
wa wobec silnej koalicji kons
watystowz liberalami, Zawarle w
ostatnich dniach porozumienie li-
kerałówz konserwatystami, unie-
możliwi wybór przynajmniej 80
posłów Partji Pracy, którzy zo-
stali wybrani w ostatnich wy
rach jedynie dzięki podziałowi

 

  z

_, wyborców na trzy grupy, które

- | wspólną
cia się głosów liberalnych na

listę -konserwatywną,
| względnie liberalną.
| Wobec niepewności otrzyma»
| nia większości w następnych wy-
| borach, Partja Pracv przygoto-
| wuje się do wytworzenia solidar-
nej opozycji przeciw zwyclęskiej

_partJi. konserwatystéweliberalow.

FRANCJA Z NIEPOKOJEM ŚLEDZI SYTUACJĘ

POLITYCZNA W NIEMCZECH
 

Mniej jej zależy na wyniku wyborów w Anglji i St. Zjedn.
D————_ 

PARYŻ, 22 października.-Dla

Francji wynik przyszłych wybo-

row do nowego parlamentu nie-

mieckiego posiada daleko więk-

sze znaczenie, aniżeli wynik wy-

borów w Anglii i St. Zjedn., po-

nieważ całokształt polityki angiel

skiej i St. Zjedn. w stosunku do

Francji bez względu na wynik

wyborów, pozostanie niezmienio-

ny. Inaczej zupełnie się nia spra-

wa z Niemcami. W razie klęski

żywiołów umiarkowanych, a zwy

cięstwa monarchistów, może na-

stąpić zupełny przewrót w do-

tychczasowej zagranicznej poli-

tyce niemieckiej, który może po-

ciągnąć za sobą upadek z trudem

wprowadzonego w życie planu

ekspertów międzynarodowych, co

w następstwie sprowadziłoby u-

padek rządu premiera Herriota

i powrót do władzy francuskich

konserwatystów z byłym prem-

jerem Poincarem na czele.

Wyspę Wrangel w imieniu bolszewi.

cklej Ros/! rabrat ze sobą zwioki

ezłonków -kansdyjskiej -wyprawy,

zmarłych na wyspie skutkiem wycie.
czenia i zimna.

Według ostatnich wiadomości wies.

księżniczka Małalfx, a księżniczka

Giovani córka włoskiej pary królew.

sklej roręczyła się z belgijski na.

siępcą tronu ks. Albertem,

30 OSÓB W KATASTRO-

FIE TRAMWAJOWEJ

CHICAGO, 22 października.--

Trzydzieści osób doznało Iżej-

szych obrażeń skutkiem zderze-

nia automobilu ciężarowego z

tramwajem przepełnionym pa-

sażerami, Powodem kolizji był

oślizgły bruk i szyny po ostat-

niej ulewie, Motorman zarów-

no jak szofer automobllu zosta!

usprawiedliwient, jako niewinni

wypadku.  

Podróżnik podbiegunowy

ocalony po 4 latach błąkania

Uważany dawno za nieżyjącego, znaleziony w przededniu

pewnej śmierci - Stracił skutkiem odmrożenia prawie

wszystkie palce u rąk i nóg

LONDYN, 22 października.-

Peter Freuchen, duński podróż-

nik podbiegunowy, który przed

czterema laty wybrał się na zba-

danie najdalej posuniętych na

północ terytorjów  Grenlamdji,

nie dający od tego czasu zna-

ku życia o soble i powszechnie

uważany za straconego, został

przypadkiem odnaleziony w prze

dedniu śmierci z zupełnie pra-

wie odmrożonemi palcami u

rąk i nóg.

Nieszczęśliwego -podróżnika

znalązł inny podróżnik kapitan

Pederson," ktory <został: powia-

domiony o rozpaczliwym losie

swego kolegi przez eskimosów.

Uratowany dzięki szczęśliwemu

zbiegowi okoliczności badacz

podbiegunowy opowiedział dzie

je swej tragicznej wyprawy, któ

rej omal nie przypłacił śmiercią.

Wybrawszy się podczas lekkiej

zimy na najdalsze kończyny pół

nocnej Grenlandji został opusz-

czony przez swych przewodni-

ków Eskimosów, którzy przeczu

wając ciężką zimę z 1920 na

1921 rok odmówili dalszej po-

mocy 1 pozostawili go samego

wśród dalekiej północy, skazn-

jąc go prawie na pewną śmierć

bez poczynienia odpowiednich

zabezpieczeń na ciężką zimę,

których w pojedynkę nie może

żaden człowiek dokonać. Pozn-

stawiony na łasce losu podróże

nik, przebył samotnie trzy z rzę-

du zimy w kralnie wiecznych

śniegów 1 lodów, skazany na pe-

wną śmierć, gdyby nie zrządze-

nie losu, IŻ orszak eskimosów

zapędził się daleko na północ

1 znalazł go prawie martwego

w swem tymczasowem schroni-

sku z lodu. Eskimosi przywieźli

na pół żywego podróżnika

 

ZE ŚWIATA

Bkutkiem gwaltownego buragany,

Jaki preeszed? weroraj nad wybrzeta.

mi Wyspy Kuby cała komaniaca

okrętowa została sparaliżowana a

piętnaście osób zabitych lub utopio-

nych, a około 60 ciężej 1 1żej rannych.

   

Szwedzki Klub Awjatyczny uchws-

It zloty medal dla Erika Nelsona,

jednego z trzech lotatków amerykań«

którzy dokonali lotu naokoło

świata.

Tkacze angielecy w mieście Man-

chester zgodził się na przedłużenie

tygodnia pracy, by umożliwić tubry.

kantom dostawę spółnionych zamó-

wień zimowych,

Okręt bolszewicki Czerwony Pat.

dziernik, który objął w posiadanie

JUTRO! -=JUTRO!

- HISTY Z FRANGJI

Korespondencja naszego kore-

spondenta z Paryża

LEONA KUNTE, na temat:

Po ostatniej Besji Ligi Narodów. -

Co mówią o niej we Francji i Anglii.

Społeczeństwo francuskie. a obca

zmigracja zarobkowa. - Czarna re.

swoja dzieło, - Złodziej... bojowni-

„tamy za kasia kieru katolickiego.

~

 

Sprytna oszustka aresztowana

w wielkiej pralni Braci Siemieńskich

 

Aresztowania dokonał porucznik policji Walter Cieciuch -

Piękna Helena Pelrose była narzędziem

JERSEY CITY, 22 paździer-

nika. - W wielkiej pralni Braci

Siemieńskich „New Brunswick

Laundry", 220 Tonnelle Ave.,

Jersey City, pracowała od 2 lat

przy sortowaniu bielizny niejs-

ka Helena Pelrose, która jak

twierdzi policja posiada jeszcze

dwa inne nazwiska: Eleonory

Barnes 1 Sheila Barton. Piękna

pracowniczka zwracała powsze-

chną uwagę swoją pięknością, a

zarazem tajemniczem zachowa-

niem się.

Porucznik policji miasta Jer-

sey City, Walter Ciecłuch, czy-

tając często opisy poszukiwanej

przez policję oszustki przy po-

mocy której spłytni bostońscy

czarnorękawcy wymusili od kil

ku bogatych obywateli przeszło

700,000 dolarów, poszuktwanej

bez skutku przez cztery lata

przez policję bostońską, posta-

nowi z. ta- 

   

   

 

oszustów adwokackich

jerkniczą pracowniczką, zatrud=

nioną w pralni Braci Siemień

skich, Pomysł porucznika Cie-

ciucha został uwieńczony po-

myślnemi wynikami. Wygląd ta-

jemniczej panny Pelrose zupel-

nie zgadzał się z opisami osta-

wlonej oszustki z Bostonu. Po

stwierdzeniu podobieństwa, plę-

kna panna Pelrose została are-

sztowana przez porucznika Cle-

ciucha 1 przyznała się do całego

szeregu wymuszeń większych

sum pieniędzy, które zabrali dla

siebie oszuści, przeważnie adwo

kach bostońscy.

Aresztowanie panny Pelrose

doprowadzi prawdopodobnie do

wykrycia całej bandy oszustów,

którzy dotychczas zaciera! spry-

tnfe za sobą, wszystkie ślady, a

zostaną przyłapani. dzięki wy-

krycju głównej sprężyny panny

Pelrose prieg „porucznika Cle-

-

 

  

  

do południowych wybrzeży Cren

Jandji i oddali go w ręce kapila

na Pedersona, który przybył w

te strony dla poczynienia ha-

dań klimatycznych,] geciogicz-

nych z ramienia rządu duńskie-

go.

 

Tropikalna burza przy wy-

brzeżach Florydy:

PUNTA GORDA, 22 pat-

dziernika, - Szalona burza po-

łączona w ulewą która nawiedzi-

la wybrzeża Florydy wyrządzi.

ła znaczne szkody.

Wiele okrętów doznało poważ-

nych uszkodzeń skutkiem nagłej

burzy.   

Walki religijne wAustrji

 

ARMJE DYKTATO-

RA

W ODWROCE

WOJSKA RZADOWE POSU-

WAJA SIE NAPRZOD

 

Możliwość interwencji rządu

japońskiego

 

PEKIN, 22 października.-Woj

ska dyktatora Mandżurji genera-

ła Chang Tsao Lina cofnęły się

10 mil wstecz wzdłuż całego fron

tu, powracając do swych starych

okopów, zajmowanych przed roz-

poczęciem ostatnich działań wo-

jennych. Ostatnie wiadomości o-

trzymane z linji bojowej, dono-

szą, iż gen. Wu Pei Fu, dowódca

wojsk rządowych zarządził ogól-

ny pochód naprzód, dla nawiąza-

nia kontaktu z cofającą się armją

dyktatora Mandzurji.

Odwrót wojsk mandéurskich

nastąpił na skutek oskrzydlają-

cego ruchu wojsk rządowych na

odcinku północno-zachodnim, W

czasie ostatnich walk obydwie

strony poniosły ciężkie straty w

zabitych i rannych. W samym

przesmyku  Chiunien naliczono

10,000 trupówz obydwuch stron.

Gen, Wu Pei Fu rozporządza si-

łami około 200,000 żołnierza, pod

czas gdy armja dykialora Man-

dżurji wraz z rezerwami, stoją

cemi w większych miastach Man

déurji dochodzi do 300,00 ludzi.

Jeżeli działania wojenne zostaną

przeniesione na terytorjum Man-

możliwą jest interwencja

i, która niedwuznacznie o-

powiedziała się z poparciem dla

dyktatora Chang Tsao Lina.

 

   

 

SENATOR LA FOLLETTE PROSI 0 GŁOSY PRA-

COWNIKÓW BIUROWYCH

 

Twierdzi, że interesy inteligencji, mbnłników-i farmerów są
wspólne - Wszyscy są eksploatowani przez

zorganizowany kapitał

ROCK ISLAND, IIL, 22 paź<
dziernika. - Senator La Follelte
w przemówieniu, -wygłoszonem
tutaj, zwrócił się z apelem do pra
cowników biurowych, by oddali
swe głosy za jego kandydaturą
na prezydenta, ponieważ intere-
sy, które on reprezentuje, są zgo-
dne z interesami wszystkich lu-
dzi, zarabiających na swoje u-
trzymanie bez względu na formę
zarobkowania.

Interesy robotników są te sa-
me, co farmerów. jak również
pracowników biurowych, Wszy-
sey onl sq wyzyskiwani przez zor
ganizowany kapitał, który odbie-
ra pod rozmaitemi formami za-
robki zdobyte zarówno przez ro-
botników, jak przez farmerów i
pracowników biurowych. _Dla
przekonania pracowników biuro-
wych o konieczności głosowania
zn swoją kandydaturą, |senator
La Foliette wskazał na miarny
stan zarobkowy inteligencji pra-
cującej, która jest gorzej wyżys-
kiwana aniżeli robotnicy, jędy-
nie dlatego, iż powierzyła obro-
nę swych interesów swym cie-
mięrzycielom _zorganizowanemu
kapitałowi.

„Jeżeli inteligencja pracująca
pragnie zabezpieczyć sobie szer-
sze podstawy pewnego jutra, po-
winna zerwać z dotychczasowe›
mi poglądami polityczne! 1 po
przeć nową partję, która staje w
obronie jej interesów.
 

Bułgarja w przededniu
bankractwa

SOFJA, 22 października, - Buł
garski minister spraw zagrani-
cznych Kaiłow przedstawił prem=
jerom państw aljanckich opłaka-
ne położenie finansowe Bułgarji,
domagając się zmiany traktatu
aljancko-bułgarskiego .w Neulty,
odnośnie klauzul finansowych.-
Według dowodów, _przedłożo-
nych przez bułgarskiego ministra
finansów, Bułgarja zapłaciła do-

 Ltygliczas 33. miljardy, Jawów od-

4

 

szkodowania i w razie dalszej wy
płaty odszkodowań w tym sto-

jak dotychczas, Bułgarja
zostanie zagrożona nieuniknio-
nem bankructwem.

NOWA MIĘDZYAŁJANCKA
KOMISJA ODSZKODOWAN

PARYŻ, 22 października. -
Międzyaljancka komisja odszko-
dowań wyznaczyła nową subko-
misję odszkodowaniową dla od-
bioru odszkodowań w naturze.-
Wskład subkomisji wchodzą str
Thomas Urwick, przedstawiciel
Anglji, -Bemelmans, przedstawl«
ciel Belgji, Arp, przedstawiciel
Francji, Laviosa, przedstawiciel
Włoch.

 

KANCLERZ SEIPFL PRAGNE PRZY.

- WROCIC PANOWANE KLERU

Przez wznowienie konkordatu z 1855 roku, obi-

Tonego przez konstytucję w 1869 r.

WIEDEN, 22 października. - Austrja stała się w ostatniej
chwili areną zaciętej walki religijnej, Kanclerz ks, Ignatz Selpel, ,
przekonany, że dni jego rządów są policzone, postanowił podstęp
nie zapewnić kościołowi rzymsko-katolickiemu nadzwyczajne przy-
wileje i uprawnienia, jakich nie miał kościół katolicki za rządów
katolickiej dynastji habsburskiej przez przywrócenie konkordatu
z papieżem, zawartego w 1855 roku, a zniesionego przez konstytu«
cyjny parlament austriacki w 1869 roku.

Wraze przeprowadzenia planu prałata kanclerza, Austrja zo«
stałaby wydana na łup kleru katolickiego w takim stopniu, jak
żadne inne państwo - wprost zostałąby świecką prowincję du-
chownegopaństwa papleskiego.

Jeden z artykułów konkordatu, który usiuje wznowić pra«
łat Selpel, przewiduje, co następuje: =

„Biskupi i proboszczowie parafji upoważnieni są do nad=
zorowania nauki w szkołach publicznych i baczenia, aby wy-
kładane w szkole nauki nie zawierały nic sprzecznego z na-
uką kościoła rzymsko-katolickiego".
Usiłowanta księdza Selpla zostały zakwalifikowane przez całe

społeczeństwo, jako wyrok śmierci na obecny rząd klerykalny
Austrji, który nie mogąc utrzymać się u steru rządów, rzucił w '
społeczeństwo zarzewie walki religlnej, pragnąc wykorzystać dla
celów politycznych przywiązanie ludności do kościoła katolickie-
go przeciw ływiołom postępowym. Plan klerykalnych polityków,
którzy zamierzali zaprzedać Austrję w bezwzględną niewolę wy-
wołał jednak skutek przeciwny. Społeczeństwo austrjackie zrozu-
miało grożące mu niebezpieczeństwo i gromadnie się odwraca od
polityka w księżej sutannie, jakim się okazał ks. Seipel, do nie-
dawna jeszcze ostrożny polityk, a w końcu prawowierny marzy»

 

ciel religijny, szczególnie od ostatniego zamachu dokonanego na
jego życie.  

BYT REPUBLIKI NIEMIECKIEJ ZAWISŁ OD

-- PRZYSZŁYCH WYBORÓW
W razie klęski demokratów przywrócenie monarchji pewne
- Termin nowych wyborów wyznaczony na 7 grudnianoowe[

WOJSKA FRANCUSKIE WY-
COFUJĄ SIĘ Z NIEMIEC

DUESSELDORF, £3 paddler
nika. - Francuskie wojska o-
kupacyjne wycofałysię z miest
Karlsruhe 1 Manheim: Ewaku-
acja nastąpiła bez żadnego wy-
padku.

Wszystkie fabryki utrzymy-
wane w ruchu przez
belgijskie komitety dla zyskania
funduszów na rachunek odszko-
dowań zostaną zwrózone praw-
nym właścicielom w przyszły
wtorek,

Zaśmiała się na śmierć
 + z

CHICAGO, 22 października..
Elżbieta. Sherman, przypatrując
się wesołej zabawie dzieci, do-
stała napadu tak gwałtownej
wesołości, # zaśmiała się na
śmierć. 

Piękna pani Kibetlewska

.rozrnyéla w więzieniu
 

Nad nieudałem sposobem pozbycia się męża - Przy pomocy
pomysłowego lekarza Stanley'a Bernstein'a

JERSEY CITY, 22 październieka. - Piękna" pani Kibetlewska,która przy pomocy Stanley Bornesteina, aptekarza z Pawonia ulicyzamierzała pozbyć się swego mę-za, została osadzona za kratamiwraz ze swymniedoszłym kochankiem, gdzie przesiedzi do czasurozprawy sądowej, nie mogąc złożyć wyznaczonej kaucji w sumie2,500 dol.Sprawa pani wy-wołała sensację wśród Polonii wJersey City z powodu niezwykleinteresujących :komplikacyj.Pani Kibetlewska zamężna za-ledwie przed kilku miesiącami,miała wyjść zamąż z miłości | ichełpić się do swych koleżanekze zrobienia dobrej partji. Nie-ziewany romans Kibetlews-klej z aptekarzem był dla przyja-ciół państwa ży- |jąguca ze sobą w zupełnej har. !
 

monfi, piorunującą niespodzian-
3:3, która obecnie stała się przed-miotem rozmów wszystkich prawie Polek w Jersey City i gkolicznych miastach.

znaczone na 7go grudnia.

 

 
BERLIN, 22 października. -„Czy republika niemiecka stę o-stoi?" Takie pytanie zadają so»bie wybitni politycy niemieccy,którzy obznajomieni są dolład»nie z nastrojami społeczeństwaniemieckiego,Popularność żywiołów demo»kratyeznych w Niemczech zma«lała poważnie w ostatnich kilkumiesiącach z powodu przeciąga«jącego się kryzysu finansowo-go-spodarczego. W razie klęski ży»wiołów demokratycznych 1 recięstwa monarchistów,szenie monarchii w Niemczechjest więcej, jak pewne. Dowodzitego oświadczenie hr. Westarpa,który podczas ostatniej wizytyw Doorn, w rozmowie z byłymcesarzem Wilhelmem, zapewniłgo o przywróceniu w Niemczechmonarchji z dynastją Hohenzol=lernowna czele, w razie pomyśl.

nego wyniku wyborów do nowe-go parlamentu, które zostały wy«

 

 
Kuklanowe zaburzenia /
DETROIT, Mich., 22 paź«dziernika. - W wielkiej sali A-rena Gardens zgromadziło sięprzeszło 2,000 osób dla wysłu-chania przemówienia AldrichaBlake, byłego gubernatora sta-nu Oklaboma na temat „KuKlux Klan Kraze". Zwolennicykuklanistów zgromadzeni przedsalą wtakiej samej Ilości usiło-wall nie dopuścić do odbyciazgromadzenia, ale zostali roz-pędzeni przy pomocy bomb ganzowych, wyciskających tny. / 

 
wszystkich Czytelników.

 

WSOBOTĘ! > W SOBOTE! "
| „Rozmowa między ojcem

świętyma St. Grabskim
, krytykowana będzie w „Nowym Świecie"... przez naszego ko- '
i respodenta warszawskiego

T. WIENIAWĘDŁUGOSZOWSKIEGO

Na zakończenie swęgo artykułu śutór pódaje NAGLY
WNIOSEK, który! prawdopodobnie poparty będzie przez .,
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NOWY SWIAT CZWARTEK, 23 PAZDZIERNIKA (TIIIIRŚDAY

Kronika> miejscowa

 

 1 TOW. SPIEWU „ECHO„ › W NEW Y@Rk _urządza21 ROCZNY .
KONCERT|-
- BALw SalachPOLSKIEGO DOMUNARODOWEGO19-28 St. Marks PluceNew York, N. Y.W SOBOTĘ, 25.60PAŻDZIERNIKA
Ponęus punktualnie o godti-

e 8:30 wieczór

Program bogato wyposa»
żony współudziałom wybit

- nych sił artystycznych

MARJA TUROWSKA
_koncorłowa śpiewaczka

LEON CORTILLI
operowy tenor

A. SCHMIDT
vieloncello-virtuoso

4 inne znakomite sily za-
sługujące na uwagę

|_ TANCE DO RANA
przy nader miłej i dźwięcznej

orkiestrze kapelmistrza
f „ZIMNOCHA"

"Wstęp $110 I $1.65, łącznie
z z podatkiem i garderobą

Bilety rezerwowe do nabycia
w Restauracji Domu
< .Narodowego

   

 

Studio muzyczne
 

Zygmunt Stwnrcemtem skrzy»

pak. były profesor Konserwator»
jum muzycznego w Krakowie, ot.
wiera z dniem 1-go listopada, rb.
studio muzyczne. Bliższych in-
formacyj udzieli listownie.

Z. Szwarcensteln, 817 East 175
St., New York.
 

Protest przeciwko deportacji
 

Dr. Charles Fama z Bronx od-
wołał się do sekretarza Pracy,
Dayis'a, w celu wstrzymania de-
portacji Anieli Tumbarello, cho-
rej na suchoty, a obecnie trzyma

nej na Ellis Island.

„Dziewczyna jest w tym kraju

od trzech lat, oświadczył Dr. Fa-

ma - była ona zupełnie zdrowa

rok temu. Jej ojciec jest amery-

kańskim obywatelem i zamiesz-

kuje w St Zj. od lat 14-tu. Ca-

łu jej rodzina bez wyjątku znaje

duje się tutaj i wszyscy zgadza-

ją się opiekować się nią, Jedyną

: przyczyną jej deportacji jest cho-

robs, ale jeżeli dziewczyna zosta.

nie odesłana do Włoch, nikt tam

się nią nie zaopiekuje. Jestem
przekonany, że żaden z naszych

prawodawców nie miał na myśli

że.prawo wydane, bedac przyczy
ną takiego nieszczęścia i nieludz»
hago postępku władz"

Imob rannych w pożarze

Policjd prowadzi energiczne po
szukiwania w celu wykrycia o-
błukańca, który podpalił wózek
dziecięcy w domu pr. 187 przy
St. Nicholas Ave. Pożar rozsze-
rzyt się z błyskawiczną uybkg-

ścią, zagrażając życiu mieszkań»

ców. Siedem osób odniosło popa

rzenie. Z okna czwartego piętra
gromadka złożona z pięciu dzie-

ci wołała rozpaczliwie o ratunek;

płomienie już prawie sięgały do

nich. Dzięki przytomności umy»

słu, jednego dzielnego strażaka,
wszystkie dzieci ocalały; spusz-

«zopo je kolejno z drabiny. A

byłczas najwyższy, bowiem o-

stałniazdziewczynek i bohater

ski strażak odnieśli poważne po-

parzenia.
Poniewoż od dwuchlat w dziel

nicy Harlem było wiele pożarów

wznleconych w podobny sposób,

policja przypuszcza, że, działała

ta sama ręka.

Poraki

Meble SKŁAD MEBLI
Pounca Po CENACH

NAJNIŻSZYCH
se

e "cond.
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ZA GOTÓWKĘLU! NA SPLATY

135 AVENUE "A"

mark"
'uivien, Dry Dose GMS

 

OBRAZKI

NOWOJORSKIE

codziennie atkicuje

WŁÓCZĘGA.

   

Szanowny Panie Włóczęgo!

Dzień zaduszny nadchodzi,

więc posyłam Panu dolara dla

tych dusz opuszczonych, o któ-

rych nikt nie pamięta, aby się

modliły za moich ukochanych-

których śmierć zabrała

Jak dobre, jak przyjemnie jest

pomyśleć, że powstali ludzie chęt

ni, którzy wzbudzają w innych

chęć dawania przykładu dobro

cią Innym, by się organizowa

w niesieniu pomocy rodakom w
nieszczęściu szczególnie łazarzom

leżącym w szpitalach, Tylko ten

może ich zrozumieć, kto sam w

szpitalu legal i cierpiał. Ja właś

nie byłam w takiem położeniu.

Letalam przez cztery tygodnie w
szpitalu po ciężkiej operacji. Nie.

raz z ułęsknieniemczekałam, aby

ktoś do mnie przemówił, choć

maz mnie odwiedził raz i dwa

razy na tydzień i umiałam się tro

chę rozmówić po angielsku, @

jednak tęskniłam za tem, uby u-

słyszeć SWOJĄ mowę, Niersz na

płacz mi się zbierało, gdy od kil-
ku dni nikt do mnie nie zajrzał.

Naruz weszła słowacka kobietu,
która do mnie CHCJALA pomó-

wić. Już to mnie uradowało. Du

to sig nasłuchałam, tyle jęku i

westchnień w szpitalnej sali, tyle

cierpienia i smutku. Pocóż, ko-

chani moi, myślicie o duszach,

które w CZYŚÓCU cierptą? W

dzień zaduszny Idźcie do szpita

la, tam na własne oczy zobaczy

cie takie pokutujące dusze, cier-

pigce tu na ziemi. Zamiast na

cmentarz, idź w dzień zaduszny

do szpitala, pytaj o Polaków, roz-

daj między nich pieniądze, proś

ich, aby oni Się modlili za cie.

bie. „Co Llerplac)m i Malucz-

dajecie Bogu" - mo

wił Lhrvslns Pamiętajcie o du-

szach żywych wdniu zudnszn) m.

One tak pomocy Waszej i mo-

dlitw Waszych potrzebują, jak

dusze martwych.

A. J. Wasilewska,
Jersey City.

(Za ten serdeczny list stokrot-

ne dzięki!)

ODEZWA

do szanownych kupców,

przemysłowców i ro-

botników polskich

   

 

W ostatnich czasach zgłaszają

się do mnie często, częściej, niż

przedtem Rod-cy i Rodaczki z

prośbą o zajęcie
Bezrobocie dotkliwie daje się

im we znaki. O ile wiecie o za:

jęciu dla niewykwalifikowanych

robotników i robitnie, napiszcie

mi, abym mógł zgłaszających się

tam posłać. To jest najlepszą do-

broczynnością. Mam kilku star-

szych mężczyzn, kilku chorych,

którzy niezdolni są do ciezkie]
roboty, a chętnie podjęliby się

Iżejszej pracy, choć za skromnem

wynagrodzeniem, byle zarobić na

życie.
Pomóżcie mi więc 1 pamiętajcie

o tych zrozpaczonych, gdy się

dowiadujecie o możności otrzy:

manie zajęcia!!

WŁÓCZĘGA.

GOSC Z POLSKI

Przed paru dniami w domu

p. X. zebrało się grono inteli-

gencji polskiej z New Yorku.

Witano tego wieczoru zna-

komitą artystkę dramatyczną

Wandę Siemaszkową, chwilowo

bawiącą w Ameryce. -Obecność

wielkiej przedstawicielki sztuki

polskiej przenosiła myśli wary-

stkich do dalekiej ojczyzny i ar-

tystka odczuła nieomylnym in-

stynktem, że największą (g-

sknotą na obcej ziemi jest tę-

sknota za żywem polskiem sło-

wem, I słowem swem p. Sie-

maszkowa na chwilę wywołała

wizję polskiego Krajobrazu, spo-

witego w mgły wieczorne, kiedy

deklamowała "Na Anioł Pań-

ski", Tetmajera, A gdy czoła

słuchaczy pochylty się w zadu

maniu, artystka nagle przerwa»

ła nastrój i słowa o ukochanym

komendanci, i legjonach takie

tęsknące życiem, takie budzące

do czynu, rozpromieniły werca

obecnych, że poczuli całą świę-

tość i potęgę nowej Polski. ,

Za budzonie ducha polskiego

na obcej ziem! cześć ci, pani!
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Szanowny Panie Włóczęgo!

Prosimy Pana, aby Pan nas od-

wiedził w który dzień po nie-
dzieli, bo mamy coś bardzo waż»

nego Pana prosić.

W imieniu moich dzieci, o któ

rych Pan pamięta, P.L.
+ +76

 

Szanowny Panie Włóczęgo!

Przed kilkoma tygodniami Pan

odwiedził nas w szpitalu, ale te-
raz bardzo proszę jeszcze raz nas

odwiedzić, bo mam kilka próśb

do Was.

 

M. N. 8.
Metropolitan Hospital.

P. S. Proszę również o gazetę.

(Gazetę poślemy. -Odwiedziny
wkrótce.)

Szanowny Panie Włóczęgo!

Ja, czytelnik Nowego Świata,

który regularnie pismo to czytam

zasyłam najpierw staroświeckie

„Bóg zapłac!" za tę szlachetny

robotę. Teraz posyłam Panu jed

nego dolara. Jabym sobie bardzo

życzył mieć fotografję Pana Włó

częgi na wieczną pamiątkę i u-

praszam serdecznie o ten wielki

dla mnie prezent.

Z wielkim szacunkiem,

J. Dudek.

Z. POSIEDZENIA KOML

TETU OKRĘGOWEGO

ZW. SOC. POLSKICH

W niedzielę, dnia 19go paź

dziernika odbyło się posiedzenie
Komitetu Okręgowego Zw. Soc

Pol. w Domu Narodowym w New

Yorka.

Sekretarz otworzył posiedzenie

o godz. 1lej rano, na przewodni-

czącego wybrano tow. J, Zięcika.

Protokuł z międzyoddziałowe-

go zebrania oraz korespondencje

od sekretarza Kom. Wyk z Chi-

cago odczytano i pnwelo

Uchwalono, aby wspólnie z

Kom, Okr. z Filadelji zwołać

konferencję na niedzielę dnia $go
listopada do Domu Narodowego
w New Yorku, w celu nominowa.

na 14tu kandydatów do Rad:

Partyjnej, z których następnie

7-miu rostanie wybranych przez

referendum całej organizacji. --
Wszystkie więc oddziały w okrę-

gach New York, New Jersey i

Filadelija, powinny jaknajpr

dzej wybrać delegatówna po

szą konferencję w stosunku j

den delegat na każdych 10 człon»

ków. Pożądanemby także było,

aby oddz. Wolny Duch z Bridge-

port, Conn, który obecnie nie

należy do żadnego okręgu, przy-

słał swych delegatów.

Sekr. w imieniu komisji rewi.

zyjnej zdał sprawozdanie z pik-

niku okręgowego, odbytego dnia

Ago lipca, z którego wynika, że

 

 

  

  

 

   

| czysty dochód z tegoż pikniku

wyniósł $151 i że dotychczas nie

wszyscy towarzysze zdali sprawo

zdanie z pobranych biletów.
Następnie organizatorzy zdaji

sprawozdanie z działalności od-

działów, dyskutowano dłużej nad

sprawozdaniami z oddz. Passaic

i Jersey City, ostatecznie uchwa.
lono, aby tow. Zięcik dojeżdżał

na posiedzenia oddziału w Jersey

City, dopóki oddział ten nie sta-

nie lepiej na nogi.

Najważniejszem było sprawo-

zdanie komisji finansowej, wy-

branej do zebrania potrzebnego

fundyszu na Dz. Ludowy. Spra-

wozdanie zdawał tow. Słowik, -

który w tym celu objeidzat od-

działy okręgu. /Sprawozdanie

przedstawia się następująco:

Oddz. Pod Jeden Sztandar w

New Yorku, pożyczyli: S. Kowal»

czyk $200.; A. Majewski 860; J6-

zef Kuc 850 i M. Dudziński zło-

żył datek $50. Razem zebrano -

3350.

Oddz. Naprzód w Brooklynie.

Poéyczyli: oddz. Naprzód $1

J. Dominikiewiez $50; St. Wi

czorek $50; Szcz. Baczyfiski $50;
Fr. Perkowski $50; oddz. No. 26

Kasy Chorych złożył datek $58.

Razem zebrano - $358.

Oddz. Im. ()ssovsskleso w Pas-

sale. Pożyczyli: Józ. Broda $50;

Kaz. Oiga $50; Fr. Daniel 850;

Zyg. Maciejewski $50; Wiad. Jar-
moln $50; Wal. Kowal $25 i Pa-

Waco!Kopala $25, Razem zebrano

  

 

Oddz. „Potęga" w New Yorku.
Pożyczyli: Fran. Grimm $100; K.
Dąbkowski $100; K. Kawczyński
350; Lud. Karpiński 850; J. 1+
wasko $25; F. Fijatek 825; Wiad.
Kucharski $50. Razem zebrano-

00. f

 

Oddz. Wolny Duch w Bridge-
port, Conn. połyczył na ten cel
#500. Zebrano więc razem $1,908;
na międzyoddziałowem zebraniu
w dniu ógo października zebrano
$1,008 -ogólna więc suma wy.
nosł - $2.966.
Tow. Słowik oświadczył, że na

tym nie należy poprzestawać, lecz   

nadal w kierunku tym pracować,
aby przynajmniej $4,000 /okręg
nasz mogł wysłuę: Sprawozdanie
zostało przyjęte z wyrażeniem u-
znania tow. Słowikowi za dotych
czasowe wysiłki, polecając JedllD

cześnie, uby inni członkowie ko.
misji finansowej więcej w tym

kierunku działali,

W obecnych warunkach -nie
jest łatwą rzeczą zbieranie pie-

niędzy na Dz, Ludowy, czy też

na jakikolwiek inny cel, mając

jednak na to, że bez po-

moty pisma nasze nie mogłyby

istnieć, towarzysze chętnie dawa.

li, mając nadzieję, że i inne o-

k zrobią to samo, a przyczy»

niają się wspólnie do zebrania

potrzebnego funduszu, zabezpie-
cza tem był pismu naszych.

Okręg newjorski liczy bardzo

wiele na tow. Gajka, którego o-

statni zjazd powołał na stanowi-

sko zarządcy pism naszych, jest

on nam znany z cnergji, zdolno›

Sci i po cenia dla pism na-

szych i cieszy się ogólnem zaufa

niem w naszym okręgu, mamy

więc nadzieję, że przy jego gos-

podarce Dz. Ludowy będzie się

rozwijał i stanie na trwatych pod
stawach fmansowych, dać mu tyl

ko trzeba potrzebną obecnie 'po-

moc.

Pozyczki obecnie zaciągane, ja-

koteż pożyczki pnpredma zacią-

gnięte w oddz. Passaic na fun-

dusz Dziennika Ludowego, Komi-

tet Okręgowy zobowiązał sig spin

cić i w tym celu komisja istnie-

jąca z pomocą Kom. Okręgowa-bo

będzie się zajmować wspólnem
urzadzaniem zabaw, przedsię-

biorstw i wycieczek, z których

dochód będzie szedł na spłatę

tych długów. Uchwalono także,

aby, gdy jeden z oddziałów okrę-

wu urządza jakiekolwiek przed-

siębiorstwo, z którego dochód

przeznaczony jest na powyższy

cel, aby resztą oddziałów okręgu

przedsiębiorstwo takie solidarnie

popierały.

Uchwalono w najbliższej przy-

szłości urządzić masowe przed»

wyborcze zebranie w Domu Na-

rodowym w New Yurku. Wybrae

no w tym cia spccjalny komi

lat do zajęcia \ ę przygotowaniem

i urrgueciicmleyoz zcbrania,

W sprawie akcji oświatowej,

      

jaką Kom. Gkr. prowadził w ze-

wiyim sceonic, polecono tow. Ku-

charshicut przygotowanie całe»

go planu i przedstawienie tako-

wego na konferencji.

Po wyotcnit homisi rewlzy}-

nej do rachunków z

pikniku, odbytego Joia 240 sier»

pnia, posiedzenie zamknięto.

Sekresarz Kom. Uhr. Z. S. P.

AKTORZY W NIEBEZ-

PIECZENSTWIE ŻYCIA

 

Marion: Davies
in Commopolitan's Production
" Y O L A ND A*

by
'etro-Golduyn

Aktorzy na koniach, biorący
udział w sztuce filmowej YOLAX-
DA byli w wielkiem niebezpie-
czeństwie, gdy spadli z mostu, w
obecności ubóstwianej aktorki
Marion Davis, występującej w ro

Ii Yolandy, Film. ten wyświet

ny będzie począwszy od czwartku
w teatrze Loewa, przy Ave.

ale tylko przez cztery dni. Sce-

na, o której mowa zdjęta została;
gdy rycerze znajdowali się na

moście, łączącym średniowieczny

pałac z lądem nad głęboką prze

paścią. Żołnierz, pełniący służbę

w pałacu miał podnieść most wi

szący, a zrobił to, gdy rycerze

znajdowali się na krawędzi mo-

stu.

Na szczęście odbyło się bez wy

padku, gdyż rycerze 1 konie u-

ratowano, Ale scenu ta została

zdjęła i należy do najbardziej

zajmujących w tym kląsycznym

filmie.

 

OCTOBER 23,) 1924.

 

PROGRAM WIECZORU

ARTYSTYCZNEGO WAN-

DY SIEMASZKOWEJ

Na liczne zapytania naszych

czytelników w sprawie programu

pani Siemaszkowej, nie możemy

wprawdzie podać już teraz szcze-

"o(uucgu spisu wszystkich utwo-
| w, ale możemy «›aólmc poin-

rmmować osoby zainteresowane

o całokształcie bogatego progra-
inu. vstka podzieliła go na

rzy części, Część pierwsza po-

smęcoua będzie › wyłącznie zol-

nierzowi polskiemu, którego po-

święcenie dla zbawienia UjCZyI-

ny nikt inny lepiej od

zdoła, jak właśnie pami

kowi, Mąż jej i dwaj synowie

walczyli za Polskę w Legionach

Piłsudskiego, jeden z synów padł

na polu chwały. Nic dziwnego, że

artystka pragnie

kiem oddać hołd bohaterom pol-

skim, którzy w krwawych zapa-

sach z wrogami Polski utrwalali

niepodległość państwa polskiego.

Poświęcając żołnierzowi polskie»

mucałą część pierwszą swego pro

gramu, pani Siemaszkowa daje do

wód, że jest nietylko znakomitą

artystką, ale i wielką obywatel.

zaslyżoną i dzielną córą Pol-

  

  

   

     

\\ następnej części usłyszymy

ulwory Adama Mickiewieka, m

mianowicie dwa ustępy z Pana

Tadeusza: Spotkanie Tadeusza z

Zosią i Opowiadanie Martka Pru-

saka o klęsce Niemców pod Je-

na.
4T“ hędziemy mieli sposobność

podziwiać plastykę opowiadania
i prostotę wiersza Mickiewiczow»

sklego, pozbawionego wszelkiej

sztueśności, a jednak tak pełnego

wdzięku i uroku. W nieśmiertel-

nej Odzie do Młodości, artystka

poda nam w sposób, na jaki tyl-

ko wielki artyzm wespół z praw

dziwym zapałem zdobyć się jest

zdolny, jak Mickiewicz pojmował

ideał i zadanie młodzieży, Uzu-

pełni dział Mickiewiczowski we.

solu bajka p. t. Koza, Kózka i

Wilk.
Nastopnie |ustyszymy .utwory

poetów tej miary, co Asnyk, Ko-

nopnieka, Wyspiański, Lenarto-

wicz i Tetmajer. Na szczególniej»

szą uwagę zasługuje przepiękny
poemat Tetmajera „Na Anioł Pań

ski." Przemówi on niewątpliwie

do: duszy polskyego wychodzcy,
zwłaszcza, że interpretacja Si-
maszkowej sięga tu szczytów pra-
wdziwego artyzmu.

Kto chcę spędzić wieczór gór-
nie i szlachetnie, kto pragnie u-
słyszeć naszych wieszczów, któ-
rzy ustami wielkiej artystki do
nas przemawiać będą, ten niech
zawczasu zaopatrzy się w bilet
wstępu na dzień Igo listopada.
Nietylko tego nie poźatuje, ale,
jcsiesms pewni, że odniesie nie-
zatarte wrażenie na długie, dłu-
wie lata. Załować będą tylko. ci,
którzy świecić będą swoją nico-
becnością.
Komitet, na którego czele stoi

konsul generalny, Dr. Grotowski,
zarezerwował znaczną ilość do-
brych miejsc po cenie $3.10, tak,
żeby jaknajszersze warstwy Po-
lonji tutejszej mogły wziąć udział
w tej uczcie duchowej. Ponadto
są droższe miejsca w cenie $2.20
i 39.90. Natomiast bilety po cenie
$140 i 85.50 są już zupełnie wy-
sprzedane i dostać ich nie można.
Sprzedażą biletów zajmują sig:-
Konsulat Generalny (953 Third
Ave.); księgarnia Polish Book
Importlng Co. (16 St. Marks PL)
i Dom. Narodowy (28 St. Marks
Pluce.)
Weywamy raz jeszore “szqu

kich uświadomionych Polaków

w New Yorku i okolicy, żeby jak

najliczniej zjawili się w sobotę,
dnia 1-go listopada, o godzinie

wieczorem w sali Wash-

ington Irving High School.

KONCERT 1 BAL ECHA

W sobotę, 25go października,

odbędzie się w Domu Narodowym

B mcert i Bal ECHA. Będzie to,

jak zawsze, sensacją sezonu, gdyż

na balach i koncertach Echa zwy-

kle zbiera się POLONJA nowo-

jorske, doceniajgea program

koncertowy i towarzyską zabe-,

wę po koncercie.

Sam występ chóru Echa jest a-

trakcją. Mile wrażenie wywiera

zdrowy, piękny śpiew chóralny,
szczególnie Śpiew Echa, jednego

z najlepszych chórów w Ameryce.

Ale dla urozmaicenia i podnie-

sienia uroku wieczoru, komitet

zabawowy ułożył specjalny pro-

gram, jak zawsze świetnie do-
brany. ›

 

 

 

 

KONCERTY I BALE

Zaproszono na występ znanego

Polonji śpiewaka L. Cortilliego,

który swoim występem w operze

HALKA,  jakoteż późniejszymi

występami, podbił serca wycho-

dziwa, gdyż posiada głos piękny

i świetnie wyszkolony. Jego wy»

stęp jest niezwykłą a prawdziwą

atrakcją.

Nie dość na tem. Zaproszono

też jednego z najwybitniejszych

wiolonczekstów polskich, profe-

sora A. Selunidtu na występ. -

Przekonacie się na koncercie, jak

wielkim artystą jest profesor

Schmidt i jak cudownym instru-

mentem jest wiolonczela.

Oprócz tych miłych gości, za-

proszono jeszcze P. Tarowską,

która cieszy się wielką popular.

nością, jako śpiewaczka operowa.

Po koncercie nastąpi bal, który

trwać będzie do rana.

kto był na baach Echa, wi

@oskonale, że na ich balach każ»
dy nietylko bawić się MOŻE, ale

MUSI,
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Gniazdo Tme Związku Sokołów
Polskich ~w Ameryce urządza

trzydziesty drugi roczny bal w

dniu 1-go listopada, br., na gór-

nej sali Domu Narodowego
Bal ur. e

éwiczenia dziatwy, éwiczenia so-

kolic, figurowy mazur, ogólny ta

niec o nagrody. Orkiestra węgier-

ska, która grywała wrestauracji

Domu Narodowego. Bilety do na-

bycia w restauracji Domu Naro-

dowego, 19-23 St. Marks Place

AKR.
Listopada.

eton, Circle att

 
Koncert Farbmana -,|

 

Wczwartek dnia 23 październl-/
ka odbędzie się w Aeolian Hall
koncert młodego skrzypka H.
Farbmana, ktory już dzisiaj wie
tany jest owacyjnie przez kryty»
kę i r :bliczność, aczkolwiek li-
czy dopiero 18 iat.

Najwięksi skrzypkowie Hałfelz
i Elman wyrazili się bardzo po-
chlebnie o nim. Jego nauczycie»
lem byt Leopold Auer.

Bilety już dzisiaj do nabycia w
Acolian Hall, a w dniu koncertu
przy kasie. Na program sklada-
ja sig utwory«Chopina 1 Wieniaw
skiego.
 

PLYMOUTH TEATHRE >
45th Street Watt of Broadway

Wises. o suant
savion® # czek PAST 7%
"WHAT PRICE FoRGLORY”
geiger proba taka w

Pokazuje prawdę o wojnie
   

AEOLIAN HALL s w. sore s.
We Czwartek Wieczorem o 8:15
Kopcert Młodego Gsnalnego Skrzypka

Farbman
Bliety 780. | droższe.

<
»
»
>
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| dziestęt dobwiadczonych nauczycielek
 

 

« ARMO!
Wnn powyższej wielkości 1 stylu, -
zwykle ooeniana po $12 tuzin.
82 1 jedna większa fotografa, gotowa do wsta.
wienia do ramek, z tej oferty można korzystać
przy przedłożeniu powyższej fotografii.
jest dobra dla każdego członka rodziny do 20.90

138 w34 St, mprzeciw Macy's 1687 B'way przy 53 St.

Tyle pkOzee0 przyjmowały tąmru
Otwarte codziennie 1 w niedziele,

  
musicie uwisć Tańczyć

mour
gc
\ ate numAva-u.
P spe pytede,,

wycinajw starej
iej

aria.
unlarkowane: Mamy bed"

 Chik

   

Specjalnie, 6 za

Oferta

Telefon, Lackawanna. 29

  
 

„Wesoła

jutro może być zapóźno.

 

TEATR POLSKI W NEWYORKU

pod dyrekcją T. Wandycz i Wł. Ochrymomcn
1. KOWALSKI, manager

TYLKO JEDEN WIECZÓR
Śmiech - Humor - Satyra - Taniec

w wykonaniu przybyłych z Polski dnia 10 bm. ulubieńców
. Teatrów Warszawskich

Henia Domańskiego -- Janusza Leszczyńskiego

HENIO 1 GENIO
ORAZ WYSTĘPY KLASYCZNEJ TANCERKI

/ NIEDZIELĘ 26-60 PAZDZIERNIKA, 1924

W WASHINGTONIRVING HIGH SCHOOL
40 Irving Place I 16-ta ulica

Początek o godzinie 8-ej wieczorem
Bilety po cenach popularnych do nabycia w Restauracji Domu Naro-
dowego, w sklepie p. W. Bialskiego na 7-ej ulicy i w biurze p. Wit.

kowskiego, 130 East Tma ulica

Kto chce wesoło spędzić wieczór I wyjść z teatru odmło-
dzonym, niech się już zawczasu dziś zaopatrzy w bilet, gdyż

Dwójka"

 
 
 

SOBOTA

1924 ROKU
 

500PAWZERNKA!

PRZEDSTAWIENIE

,Polśka Kobieta››1
PO PRZEDSTAWIENIU

B A L
. W DOMU POLSKIM |

187-89 Brunswick ul.
JERSEY CITY, N. J.,

Kółko Dramatyczne
„NOWE CF

 i Początek o 7:30 wiecz. |) 
  £   
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F. BERNARTOWICZ:

  

CORKA

1 
(Ciąg dalszy).

Wspomnienie krzyżakównowego dodało po-
śpiechu; zawiązawszy tedy dobrze wszystkim troj
gu oczy, przełożony kazał im się pobrać za ręce,
braciszkowi polecił straż tylną, sam zaś welgwszy
za rękę Trojdana, cały ten szereg prowadził dłu-
gimi krętymi schodami na górę. Posłuszne nie-
wiasty postępywały w milczeniu; Pojata, choclaż
nie wiedziała gdzie idzie, tem się cieszyła przy-

najmniej, że łoskoz bram coraz się od niej od:

dalał - Wkrótce spuszczać się zaczęli po waz-

kich i nierównych schodach, z których zszedłszy

przełożony kazał im się zatrzymać, sam zaś z bra-

ciszkiem zajął się otworzeniem nowego wchodu.

Po chwili wprowadzeni na drogę spadzistą 1 wll-

gotną, szli długo spokojnie, coraz zimnlefezym

oddechając powietrzem. Głos ich, jeśli się czasem

który odezwał, znacznie zmieniony, dawał im po-

znać, że się znajdują w <zamkniętem 1 clasnem

miejscu. - Uszedłsłykilka tysięcy kroków, ką-

zano im się zatrzymać i zdjęto z oczu zasłony;

wtenczas z wielkiem zadziwieniem i przestrachem

ujrzeli się nagle śród długiej pieczary prosto w

ziemi wydrążonej. Przełożony trzymał w ręku

zapaloną pochodnię, a braciszek oświeconą la-

tarnię i świec kilka pod pachą, które zapaliwszy

- rozdał podróżnym dla powiększenia światła.

Spojrzawszy starzec w ich twarze, wielką w nich

znalazł odmianę. Strach kryjówki zakonnej bar-

dziej je przeraził, niż napad Zmudzinów; sama

nawet Aksena, dotąd tylko o męża i krewnych

troskliwa, więcej w tym podziemnym przechodzie

o siebie dbać zdała się; spostrzegł przełożony

ich trwogę i chcąc dodać odwagi, opowiadał róż-

ne wypadki, dla których nieraz w tych lochach

musiał szukać shronienia.

- Wczasle naPadfiw Tatarów, krzyżaków -
mówił idąc przodem - 1 innych odwiedzin, nie-
raz odbywamy tę podziemną pielgrzymkę 1 czę-
sto wniej kilka dni zostajem, (Wleść dawna nie-
sie, że między Trokami a Wilnem miały się znaj-
dować podziemne przechody, dla wycieczek wo-
jennych i schronień przed nieprzyjacielem. Nie-
dawno jeszcze od bramy Subocz zwanej, widzia-
no zaczynającą się pieczarę, która fuż w wielu
miejscach ziemią zawalona, nie mogła dać wy-
obrażenia ani swej długości, ani kierunku). Mo-
ę rzec śmiało, że te manowce znane mi są tak
dobrze, jak kąty mego klasztoru, i możebym prę-
dzej w Wilnie zabłądził, jak w tych clemnych
przechodach. Mamy tu wodę I drew zapas po-
trzebny, tu wcześnie znostm nasze sprzęty i żyw-
ność. Wtedy rozigrani goście wpadłszy do pu-
stych cel naszych, naklną, nalają, często kordem
zostawią na drzwiach, ławach, i stołach znaki byt-
ności swojej i z niczem, skąd przyszli, wracają.
My potem jak myszy z nory wyłazimy, znoslmy
rzeczy, i znowu żyjem jakeśmy żyli.

- Ale ja się dziwię - rzekł Trojdan - że
wam w kościele szkody nie robią!

- A cotby nam można zrobić za szkodę?
Kilka sękatych lichtarzy, krzyż z dwuch drewien
złożony i mensa korą okryta, to są całe nasze
kościelne ozdoby, Kosztowniejsze zaś rzeczy, ma
się rozumieć, tu wcześnie znośhny.

- Widzę, moi przyjaciele - rzekł Trojdan -

że bezpieczniej! w tej pleczarze jesteście, niż wie-

lu książąt na swoich zamkach; bom nawet uwa-

tal, żeście się niebardzo zmieszali dobljaniem się

do wrót waszych krzyżaków. Ale chciejcież ml

powiedzieć, kiedym ja do nich zapukał, za kogoś»

cie mnie wzięli?

- Właśnie myślałem - odpowiedział sta-

rzec- że z tym samym krzyżakiem rozmawiam,

co tam teraz dobywa się; bo trzeba wam wie-

dzieć, że oni nibyto nas po przyjacielsku odwle-

dzają i myślą, że wielką nam 1 chrześcijaństwu

czynią przysługę, kiedy preywlodg jaką wylękią
1 zbiedzoną sierotę do ochrzczenia. A niech ich

licho weźmie z ich nawrącantem!

- Więc to już nie pierwszy raz odbleracis

tę wizytę krzyżacką!? - zapytała Pojata.

- Rzecz się tak ma - mówił przełożony.--

Przed samym tym nieszczęsnym napadem na

Wilno przyszedł do mnie jakiś ze starszych bo-

gato ubrany krzyżak, uwiadamiając, że nawró-

cił na wlarę młodą i znakomitą w Wilnie pannę,

1 prosił dla niej o schronienie na parę godzin, o-

biecując sowitą nagrodę za jej przechowanie;

dodał zaś, że ją w nocy przywiedzie. Zaraz mi

się nie podobała ta nocna pielgrzymka; żebym

sig jednak pozbył natręta, anim mu obiecywał,

ani odmawiał przyjęcia, bo to tak z nimi najle-

piej; ale skoro się tylko oddalił, mocno drzwi

zatarasowawszy, postanowiłem wcale nie wda-

wać się w te chrzelny, które już nieraz na nas

najeroższe sprowadzały biedy. Tymczasem na-

padł Kiejstut na Wilno. Zaledwie pierwszy ogień

przeminął, gdym usłyszał wasze do wrót stuka»

nie i gdybyście się byli nie odezwali wyraźniej,

, pewniebym myśląc, żeście krzyżacy, wcale was

do klasztoru nie przyjął. Owoż teraz zapewne te

swawolniki przywodzą swoją ofiarę; ale długo

szturmować będą, nim im odemkng.

- Dokądźe nas wiedziesz, dobry staruszku

- zapytała Aksena - i kiedyż się już ta okro-

pna skończy pieczara? Już dawno dzień być mu-

sl na świecie? zs

' _- to dzień tak prędko przebiega, kie-

dy się wędruje, jak kiedy się w łóżku wygodnem

spoczywa? Przezacna pani! racz być clerpliwg.

Przez lat czterdzieści przyzwyczajony wstawać

o tej porze do chóru, czuję lepiej tę chwilę, niż

> qr kiedy mu śpiewać należy, Jeszcze dzień da-

'hot
 

=-POJATA--

„LEZDEJKI

z

- Ale jużeśmy uszli z połowę plenary" -
zapytała Pojata

=- Być może 1 więcej cokolwiek - odpowie-

dział starzec. - Pochodnie już są na dokończe-

niu, a właśnie tyle z klasztoru tu drogi do bro-

du, ile wystarcza zapalonej pochodni, a my, jak

czuję, wcale nóg nie żałujem.

- Do jakiego znów brodu? - zapyta!” Po-
jata.
- Do brodu - odpowiedział starzec - któ-

ry przebyć nam trzeba, abyśmy się dostal! na
willy.

- Bogowie! - zawolala Pojata -- ten czto-
wiek nas zgubi! Całą noc wodzi po lochach, jesz-
cze chce na wodzie doświadczać! Wszakżeśmy
tylko żądali dostać się na gościniec kiernowski.
- Tak jest, na gościniec klernowski - od-

powiedział starzec. -- Ale bądźcie panie spoko}-
ne, nie zamoczywszy wam nóżek, wysadzę na
brzeg szczęśliwie.
- A stamtąd do Kiernowa brzeglem

będziemy mogły dostać się, nieprawdaż - py-
tala Pojata.
- Zapewne! nasza droga jest w kierunku

Kiernowa - odpowiedział starzec - a Ja się
bwe starał, żebym ją wam jak najkrótszą uczy

Tak rozmawiając przy świetle kończącvch się
pochodni, postępywall podróżni stęsknien! za śwla
jem: lecz czyli ich wygnanie i ta droga podziem-
na żadnej w sobie osłody nie miały? tego o wszyst
kich powiedzieć nie można, 1 dość nadmienić, że
Trojdan prowadził Pojatę. - Ale nieszczęśliwej
Akseny wcale inne było położenie! bez nadziel i
pociechy widziała się rosłączoną z tem wszyst-
kiem, do czego przez tyle 1 tak lubych związków
przywiązane było jej serce. Im dalej postępowa-
ła, tym żywszy żal czuła, że zaraz z klasztoru
nie pospleszyla na zamek, i gorzko nieraz przy-
jaciołom wymawiała zatrzymanie swoje.

Ale już zbliżał się koniec ich drogi podziem-
nej. Piasek coraz był wilgotniejszy: przełożony
zapewniał, że najdalej za pięćset kroków staną
u brodu. Jakoż w rzeczy samej wkrótce przyszli
nad wodę, która całą zajmowała pieczarę. Ob-
szerne czółno stało przywiązane do słupa utkwlo-
nego w ziemi, a w niem kilka leżało wioseł. No-
wy to był powód trwogi dla Pojaty; ale przykład
Akseny, a nadewszystko nadzieja prędkiego wy-
dobycia się na świat, wkrótce ją ośmieliły, Prze-
łożony kazał wsiąść podróżnym w czółno i zno-
wu zawiązawszy im oczy, odbił od brzegu. Dwaj
zakonnicy robiąc wlosłami, wiedli zlekka statek
po wodzie. - Po chwili kazano im dobrze schy-
ić głowy, żeby się o sklepienia płeczary nie ude-
rzyli, i wnet-wolniejszem zaczęli oddychać powie-
trzem: uczuli nagle miły powiew wlatru, który
Ich ożywi, a czólno coraz szybszym szło pędem;
wtenczas pozwolono odwigzać oczy. Jakaż była
radość, gdy się nagle ujrzeli pośrodku WIlJL Wia-
śnie zabierało się na dzień. Znikła okropna ple-
czara, a zamiast jej ścian plasczystych, dwa brze-
gl rzeki, lasem okryte, a odzywające się śple-
wem rannych ptaków, zdały się ich witać, jakby
z drugiego świata przybyłych. Najplerwszem by-
ło staraniem Pojaty, złożyć dzięki wybawcy swo-
Jemu. Wdzięczność jej wyrównywała radości, Nie
mogła znaleźć wyrazów na uwielbienie tego sa-
mego staruszka, który przed chwilą był celem jej

niedowierzania i trwogl.

-- Przybijże, przybij czemprędzej,

chrześcijanie, do. brzegu - mowila d

dziewica - tylko do tego brzegu, bo Klernów z

tej strony leży, Już i tak w twoim wielu tyle dla
nas trudu podjąłeś.

- Bynajmniej - odpowiedział umrzec -
có się upłynie, to się 166 nie będzie; a wy panie
tymczasem w czólnie spocznijcie po drodze. Jesz-
cze nie raz przybijem, naprzód dlatego, że tu
wszędzie brzegi wysokie i głuchym lasem okry-
te, a potem, żem 1 ja się dobrze nachodzi. Wiem
-kiedy was wysadzę. Gdyby nie te krzyżaki, po-
płynęlibyśmy sobie aż do Kiernowa, tylko, że mnie
ich wizyta niespokojnym czyni, więc muszę po-
wrót przyspieszyć. Tymczasem jeszcze z pół mil.
ki upłyniem, -Prócz tego Willa spokojna, nie
mamy się czego obawiać, a pracy niewiele, żeby
z wodą płynąć.

- Jeśli mi bogowie pozwolą wrócić do Wilna
- mówiła Aksena - nigdy ci nie zapomnę two-
jej posługi.

- 1 ja będę o was zawsze pamiętać - dodźła
Pojata.

- Dobrze, dobrze- mówlł starzec- tym-
czasem niech Bóg o was pamięta, a mnie da
szczęśliwie na brzeg was wysadzić,

Tak przy powiększającym się świcie czółno,
za pomocą braciszka M Trojdana, który także
weigh sip do wiosła, szybko pędziło po spokojnej
głębi. Starzec lubiący gadać, opowiadał podróż-
nym różne wypadki wojenne, które za Olgier-
da i poprzedników jego zaszły na brzegach tej
rzeki, sławnej w dziejach litewskich, Pamięć Jego
z dziwną dokładnością sięgała czasów najodle:
glejszych 1 miejsc najmniej znajomych, Słuchał
go z ping uwagą Trojdan, | nieraz .oderwaw-
szy się w porę dostarczył mu ważnych spostrzę-
żeń, Przy tak ci‘knwej rozprawie podróż Ich wo-
dna, tyle sama g siebie przyjemna, szybkim cza-
su ubiegiem zbliżała ich do miejsca, w którem
wysiąść mieli. Dzień już był zupełny, gdy sta-
rzec sklerowawszy czółno, przybił dó brzegu, o-
éwladezajge, te to fest port ich połądany.

(Cigg dalszy nastąpi),

dobry

 

  

OBRAZKI FILADELFLJSKIE

Kółko Kobiet Wzajemnej Po-
mocy zwróciło sł przed kilkoma
dniami do Polonii filadelfijskiej
z prośbą o pomoc dla biednej ro-
dziny. Cieszymy się bardzo, że
Polonja nasza odzywa się, że po-
stanowiła wspólnie z nami za-
brać się do dzieła dobroczynne»
go. Oto wczoraj KTOŚ przyniósł
paczkę, zawierającą ubranie i
trzewiki z poleceniem aby to da-
no tej rodzinie. Bezimiennemu o-
forodawcy serdecznie dziękuje
my w Imieniu tej nieszczęśliwej
rodziny,

Philadelphia test duża. nędzy
jest więcej, niż się
Szczególnie dużo jest nędzy
wśród Oto z»raz dzisiaj
przychodzimy do Was z prośbą
o pomoc w imieniu rodziny pol-.
skiej, pogrążonej w nędzy z po-
wodu choroby ojca. Mamy rów-
nież na liście wdowę z czworgiem
dzieci, której „pomóc MUSIMY,
bo rozpacz bierze na myśl o ich
nędzy,
Bracia i Siostry!
Nie bądźmy więcej pośmiewis-

kiem dla drugich z powodu bra-
ku miłosierdzia i organizacji do-
broczynnej, z powodu naszej o-
spałości.
Wszak macte serca i dusze!
Phonjo filadelfijska! Odezwij

się, gdy Cię wołają Twoi bracia
i siostry pogrążone w nędzy i nie
szczęściu!

Zalożyliśmy Kółko Kobiet Wza
jemnej Pomocy, gdyż nasza bez.
czynność jest już grzechem.

Posyłajcie datki i odzież na a-
dres: 408 Pine St. Osobiście mo-
żecie się widzieć z nami w ponie-
działki i czwartki od 7 do 8:30
na sali posiedzeń Kółka.
Matko polska, przyjdź na po-

siedzenie Kółka Kobiet Wzajem-
nej Połaocy w czwartek, dnia 23
października, o godz. 7:45.
Przyjdź i przyprowadź swoją

córkę 1 sąsiadkę, gdyż potrzebu-
jemy rąk do pracy dobroczynnej,
a to jest największą zalętą i cno-
tą kobiety;

KOMITET.

Wykoleienie pospiesznego

pociągu

PA., 22 paź-
dziernika, - Pospieszny pociąg
linji Penna jadący z St. Louis
do New Yorku wypadł z szyn
w pobliżu Longfellow, Pa.

Kilka osób doznało mniej-
szych obrażeń,
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ŁYSZY sięczęsto jak mężczyźni i kobiety mówią: „Gdybym
miał pieniądze, skorzystałbym z cudownej sposobnoscx za>

Tak! lecz najelekawsrg rzeorg w związku z każdą upbsobnościq. jest
to, że nie nożna z niej skorzystać bez pieniędzy.

Dalej, prawie wszyscy ludzie dobrze sytuowani zgddzają się na to, że

jedynny sposobem nabyć pieniądze jest oszczędzanie ich. |

Nie! przez oszczędzanie nikt sig szybko nie zbogacił; jest tb powolna,
mozolna, ale powna droga zebrania poważnej sumy pieniędzy przez od- -

sum często: stale i regularnie.

Pierwszym krpklem rozpoczęcia interesu, jest zaoszczędzenie odpo-
wiedniego kapitału do zaczęcia go.

Tysiąc dolarów gotówki zapoczątkowało niejednego mężczyznę i nie
jedną kobietę w korzystnym interesie, a $1,000 jest do zdobycia przez
każdą ambitną osobę. Przyjdźcie i pomówcle o tym z Dr. Soliterman'em,
Dyrektorem naszego Neighborhood Service Department (Departamentu
Sąsiedzkiej Usługi) „tylko przy 130 Bowery"

„POWOLI ALE SKUTECZNIE"

Obydwa banki otwarte wponiedziałki do 7-ej wieczór

The Bowery Savings Bank

110 East 42 Street

Nlpricclw Grand Central stacji

Wszystkie zasoby powyżej $230,000,000.00

NEW YORK CITY

 

Obsługa ta jest zupełnie

 

1530 Bowery

blisko Grand Street

  
  
 

 

Wiadomości z New Jersey

  

JERSEY CITY

Ważne posiedzenie Klubu Ko-
biet Polskich przy Uniwersytecie
Ludowym, odbędzie się w piątek
24140 października, o godzinie 7.30
wieczorem w Uniwersytecie Lu-
dowym, pn. 578 Jersey Ave.
Uprasza się wszystkie członki»

nie i wszystkie matki polskie, któ
re poczuwają się do: obowiązku
ple ©

rodaczkami i sierotami, aby przy
były na to posiedzenie F przyjęły
udział w pracy dobroczynnej.
Zarząd Klubu Kobiet Polskich.

PASSAIC

Do Polonii wPun-Ic 1 nkollq.

Dnia Ogo listopada zostanie o-
degrany dramat ludowy p. L
"KACHNA" A. z Bardzkich Kar-
watowej, W sztuce biorą udział
dobrane siły. Komitet dokłada
swych shun, ażeby zadowolić

szan. §6. Bilety do na-
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bycia u p. M. Polaka, 134 Passnic
; J. Sądeja, 116 Passaic uli

wDomu Ludowym Polskim, 1-3
Monroe St.
Czysty dochód na Dom Ludowo

Polski, w Passaic, N. J.
Mamy nadzieję, że szan. publi-

czność nas poprze w tak dobrej
4 sprawie.

Mamy też nadzieję, że | szan.
Redakcja nam nie odmówi swej
pomocy, za co zgóry składamy
staropolskie „Bóg zapłać!"

Za Komitet,
F. Gocloud.

Dom Ludowy Polski, 1-3 Mon-
roe St, urządzaWESOŁĄ WIE-
CZORNICĘ, w niedzielę, dnia 26
października, b. r. na własnej sa-
I. Początek o godz. Gej wieczo-
rem
Pyoslmy gości o przybycie. ,

KOMITET D;
 

- NEWARK,

- General Dawes w N‘w‘uhl 1

«Kandydat .purtJi -republikań-
skiej na wice prezydenta Stanów
Zjednoczonych, generał Dawes,
orzemawiać będzie na wielkiem
zcbraniu przedwyborczem w pig-

tek, 24go października, o godzi»
nie słódmej wieczorem, w Krue-
gera -Auditorium, 25 Belmont
Ave, Newark,
Liga Polskich Klubów Repu-

blikańskich w New Jersey czyni
usilne starania, ażeby i Polacy
na zebraniu tem byli reprezento-
wani w jaknnjwlększej liczbie:
Nie ulega kwestji, że każdy z

rudakow zechce przysłuchać się
mowie twórcy słynnego teraz na
całym świecie „planu Dawesa",
który według opłnji n-jwybunie]
"szych ludzi, ma wszcikie szanse
przywiócenia równowagi finanso
wej 1 chonomicznej w Europie.

Jedno z najmłodszych, ale naj»
dzielniejszych towarzystw nauko-
wo-łowarzyskich w mieście Ne-
wark pod imieniem „Klub Życia""
urządza dnia 1go Nstopada bal
jesienny tak zwany „Halloweem
Dance" w Klubie Ośw., 255 Court
St. Towarzystwo to w bardzo,
krótkjm czasie potrafiło się wy.

bić na czołowe stanowisko wśród
Towarzystw, to też cieszy się jak
najlepszą opinją wśród Polonii
newarskiej. Energiczny zarząd
w porozumieniu ze swym
tetem balowym położył główny
nacisk na muzyczną i towarzys-
ką część programu, ażeby pod

 

(* Henry Steward liézgey 74 lata
odbył piętnaście rary piesso-po-

dedk wasers Ameryid 

  

 

każdym względem publiczność
jak najwspanialej ubawić,

Niespodzia będzie występ .
młodego gen polskiego (6 i
pół lat), który odes“ na harme-
nji parę utworów polskich

Różne zabawy klubowe mają

 

już wyrobioną markę wśród na- ,:
szej publiczności, któr: zawsz
polrafi ocenić wysiłki i pracę e-
England młodzieży w Klubie

 

Wuyscy goście są proszeni we.
dług możności przybyć w mase
kach, ponieważ pewne niespo<. ..
dzianki ich oczekują, ale bal odp

zie się do rana.
Bilety do nabycia w minima]!

„Quo Vadis",
To też - „Bawmy się bracia,

póki czas!"
Stanisław Niżałowski, sekr.
 

W sobotę dnia 25 paździerńj«"
ka, będziemy mieli jeszcze je -
den, piękny bal jesienny, stare» |
niem Polskiego Klubu Oświato- '
wego, na sali własnej, pn. 255 ,
Court ul. Jak rok rocznie tak i.,
teraz, Polski Klub Oéwlatowy .
dokłada wszelkich starań, aby -
zabawa wypadła jak najlepiej,
przeto komitet balowy od kilku:
tygodni oprwowuje piękny pro-
grammeapodzum
 

KALENDARZYK ZABAW
WNEW JERSEY
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NAD BAŁTYKIEM

 

..,",

    

   

w madomoscmhz Paryża czylamv
krótką notatkę o pobycie ministra spraw
wojskowvth gen. W. Sikorskiego wstolicy
Frant)! Uprzednie depesze donosił
wizyta polskiego ministra nad Sekwaną,
ma na celu omówienie z rządem Herriot'a
kwestji, związanychz obroną państwa pol-
skiego i uzyskania pewnej części 400 mil.
Jonowej pożyczki, którą Francja już daw.
me) prnznała Polsce. |Obecnie dowiadu-
jemy się, poco w rzeczywistości gen. Si-
korski pojechał do Pa Kwestja doty-
czy budowyportu polskleąo w Gdyni nad

 

   

   

„Bałtykiem, niedaleko na zachód od Gdan-
ska. Budowa prowadzona jest przez rząd
polski od dłuższego czasu, ale z brakudo-
statecznych funduszów, małe czyniła po-
stępy. Ażebywięc pchnąć ją naprzód, rząd
Grabskiego postanowił część pozyczki za-
ciągniętej we Francji, użyć na roboty por-
towe, znaglony coraz bardziej nieprzyjaz-
nem stanowiskiem Gdańska wobec Pol

Sprawa jest o wiele poważniejsza, niż
się wydaje. Polska od samego początku
znalazła wsenacie „Wolnego Miasta" Gdań
ska, zaciekłego przeciwnika. Stosunek po
między gdańskimi Niemcami a Polską sta-
le sig pogarszał, dzięki nietylko szowiniz»
mowi Niemców, ale nieudolnej polityce
polskiej dyplomacji.

Podczas wojny z Xloskuą w r. 1920,
Gdańsk zatrzymał materjały wojenne prze
znaczone dla armji polskiej. Ale arogan
cja i wrogi nastrój gdańskich prusaków,
zabłysły w całej pełni w roku ubiegłym
za rządów Witosa. Endecki minister spraw
zagranicznych Seyda, poprostu upokorzył
się przed agresją i bezczelnością senatu
gdańskiego. narażając Polskę na utratę,
lub ograniczenie niewielu praw, przwłu
gujących Jej w Gdańsku.

Stało się jasnem, że skoro Polska (dzię-
ki endekom z Komitetu Narodowego w
Paryżu), nie zdołała na samym początku
zdobyć odpowiedniego stanowiska w
Gdańsku i wobec nienawiści praskiej; zbu-
dować tamę bézme/cnsma nad Bałlyklem
- będzie musiała pomyśleć o innem wy,j-
ściu z nieprzyjemnej i niebezpiecznej sy-
tuacji. .

Państwo Polskie musi mieć wolny i
niekrępowany dostęp do morza. Bez ta-
kiego dostępu, poprostu, istnieć nie może.
Jeżeli Gdańsk prowadzi politykę obstruk-
cyjną w stosunku do Polski w czasie po-
kojowym, to czego można oczekiwać na
wypadek wojny?

Postanowiono więc budowę portu w
Gdyni. Bojkotuj] prusacy towary pols-
kie, to Polska je bedzie słać przez swój
własny port, z pominięciem Gdańska, › A
trzeba pamiętać, że na
wy Gdańska, są zależne od
7z/ Polska, Jeżeli handel zostanie skierowa-
ny do Gdyni, szowiniści gdańscy poczują
to dotkliwie na własnej skórze,:

Z drugięj stronę, chod również o
złiaczenie portu nolskiego: dla: celów. woj-
skowo-dbrontiych Rzeczypospolitej.
W danej chwili morze Bałtyckie jest

kontrolowane przez Niemcy i Rosję: Pol-
ska, posiadając kilkanaście midlich.slatecz-
kow. wo, jennych, nie reprezentuje Ladna]
slłyna Maku Gdyby nawet miała mę-
kszą flotę. wojenną, nie miałaby dla niej

uufmego schronienia.

Ten fakt poruszony został w swoim

    

 

  

  
  

   

 

  

 

  

 

drogich pancerników.
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czasie w prasie francuskie]i wybitni eks-
perci zwxomll

Polska nie potrzebuje olbrzymich i
Ale musi mieć dość

silną flotę łodzi podwodnych, krążowni-
kowi odpowiednio potężną flotę powietrz-

ną.
Przed paru tygodniami połączone flo:

ty rosyjska i mamma1 urządziły sobie
manewry na wodach polsklch tuż pod no-
sem stacy] strazniezych Rzeczypospolitej.
To właśnie może pobudziło rząd polski do
anrglumejszego działania. Lekceważe-

nie Państwa Polskiego nad Bałtykiem do-

szło do punktu, który musi być zwrotnym
w polityce polskiej, odnośnie do kwestji

umocnienia się w Gdyni, jeżeli Gdańsk jest

dla Polski prawie zamknięty.

Z depesz wiemy, że misja gen, Sikorskie-

go zaznaczyła się sukcesem, Przedsiębiór

cy francuscy dokończą rozpoczęte roboty

w Gdyni i niezadługo port polski nad Bał.

tykiem zostanie dla ruchu handlowego of-

warty.
Będą napewno protestowały Niemcy. Bę

dzie się ciskał z. wściekłości senal gdański.

Lecz pohhka polska w tym wypadku nie
możesię ugiąć, jak to nieraz bywał bio-
rąc pod uwagę, że od wolnego wyjścia na
morze, zależy mmc] i przyszłość 110191“

w

     

 

PADEREWSKI JEDZIE DO POZNANIA,

ALE NIE DO POLSKI

„Kurjer Poznański" donosi, że w połowie
listopada przybędzie do Poznania p. Ignacy Pa-

|-derewski, którego uniwersytet poznański pragnie
uczclć nadaniem doktoratu honorowego filzofji

Z innych pism krajowych dowiadujemysie,
że p. Paderewski ograniczy swoją wizytę tylko
do Poznania. Koncertować w żadnem mieście w
Polsce nie będzie. z

jeszcze teraz gniewał sięCzyśby „mistrz
na Polskę?...

x x z

POLACY NA NIEMIECKIM GÓRNYM
ŚLĄSKU

Wokręgu Opolskim, części Górnego Sląska,
która pozostała przy prusakach, odbyły się nie
dawno wybory do parlamentu Rzeszy.

465 tysięcy osób brało udział W_glosowamu

Polacy mieli około 36 tysięcy głąsów, nie zy

skując jednego mandatu.

Zasługuje-na uwagę, że w stosunku do'po-

przednich wyborów w maju, liczba Polaków gło-

sujących w okręgu Opolskim spadła o40 pro-
cent.

Prasa krajowa zwraca na: to "utage
Polacy przy dobrej organizacjii name]: mo-

gliby uzyskać 2 do 3 mandatów. Nie mają ich ani

jednego, ani drugiego. Praca rarodowa jest bar-

dzo trudna i uciążliwa, z powodu szykan | prze-

śladowań pruskich.

Utrzymanie stanu polskiego posiadania po

stronie niemieckiej jest ważne dla Polski. Tego

dowodzić nie trzeba. Ale co dotychczas jest fa-

talne,-że o Polakach pozostających poza obrębem

Rzeczypospolitej, mało kto na serjo myśli, a

mniej jeszcze śpieszy im z pomocą.

Z powodu rozwiązania obecnie Reichstagu 1

rozpisania nowych wy@orów Polacy w okręgu

Opolskim, będą mieś szanse lepiej się zorgani-

zować, a opinja w kraju mając przed sobą żywy

przykład, skłoni odpowiednie czynniki do niesie

nia pomocy żywiołow!polskiemu, oderwanemu od

pnla macierzystego Rzeczypospolitej.

# % x

NOWE PROWOKACJE MOSKWY
Dopesza z Warszawy głosi, że czterech

urzędników Rzeczypospolitej Polskiej, napadli i
pobili bolszewicy w Petrogradzie i Innych miej-
scach Rosji.

Barbarzyński atak na urzędowych reprezen-
tantów Polski, jest tylko jedną z prowokacji bol-
szewickich w stosunku do sąsiedniego państwa.
Rząd sowiecki potrafi więzić urzędników pol-
skich, śmiercią im grozić i bez ceremonti trak-
tować jak przestępców 1 zbrodniarzy. Odbiera się
wrażenie, że sowiety dążą rozmyślnie do zatargu
dyplomatycznego z Polską, ażeby zmusić rząd
polski do zerwania dyplomatycznychz nimi sto-
sunków.
* (4 W -w

*:: Na międzynarodowym Kongresie studentów,
który niedawno odbył się w Polsce, wybrany zo-
stał nowy zarząd federacji:

Jan Baliński (Polska) prezes; I, S. Macadam
(Anglja) wiceprezes; Fr. Munk (Czechosłowacja)

sekretarz; T. McDonald (Szkocja) skarbnik A.
Delvawr (Belgja) dyrektor głównego biura.

Kongres zaznaczył się sukcesem w kierun-
ku organizacyjnym i w załatwieniu trudności w
należeniu do Federacji studentów niemieckich.

$ #7 # . ,

Nowe przedsiębiorstwa _ nigmiecko-amery-

kańskie pod nazwą Americay' Goodyear Zeppelin

Corporation w Akron;-Ohlo, które posiada pa-

tenty na budowę Zeppełnów, „zapowiada w-naj-

bliższym czasie budowę sterowca, wielkości5' mi-

ljonów stóp kubicznych. Statek powietrzny bę-

dzie dwa razy większy od tego, który przed ty-

godniem preyby! z Europy.

Za kilka lat rególarna komunikacja pasa-

żerska powietrzna pomiędzy Amerykę i Europy

będzie faktem dokonanym, .* Bo

 

 

 

  

. uwagę na „konieczność

1 wanoemema siły morskiej Polski na Bał.
ku.
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W warszawskim „Przeglądzie
Wieczornym", czytamy o aresz-
towaniu na Pomorzu, kierowni-
ka organizacji faszystowskiej,
który jak się okazało był szpie-
giem Niemiec.

„Na Pomorzu zaszedi fakt
sensącyjny, W Toroniu wa-
dze aresztowały niejakiego
Zygmunta Wierzbickiego, kie
rownika „Ligi Obrony Wiary
i Ojczyzny". Ze znalezionych
dokumentów okazuje się -
jak donoszą pisma tamtejsze J
- te Wierzbicki byłagentem

niemieckim. -

Aby: zrozumieć: meslychana
*doniosłość tego aresztowania,
należy przypomnieć sobie
czem jest „Liga Obrony Wia-
ry i Ojczyzny".
Wśród istniejących w Wiel-

kopolsce : bojówek, - których
powstanie sięga czasu, kiedy
narodowa demokracja ma-
rzyla jeszcze o „faszyzmie",
nie najliczniejszą, lecz naj-
czynniejszą jest tak zwana
„Liga Obrony Wiary i Ojezy-
zny". Znane z plakatów wy.
borczych listy nr. 8 hasło
„Bóg i Ojczyzna" zostało
przez tę organizację sprofa-
nowane jeszcze smutniej ni.
żeli na wiecach, "Liga Obro-
ny Wiary i Ojczyzny" miała
swój „wydział czynu", czy
„akcji", który działał w ten
sposób, że nieustannie mu-
siała nim zajmować się poli-
cja i w końcu sądy. Agitato-
rzy Ligi, niejaki Sekretar-
czyk i niejaki Noskowiez zor-
ganizowali na ulicach Pozne-
nia formaln@ polowania na
ludzi, Idący wbiały dzień naj
ludniejszą ulicą miasta prze-
chodzień,, bywał atakowany z
tylu uderzeniem pałki w gło-

rę, jeżeli -Sekretarczykowi
jego kompanjonom wyda,

wał się, że jest żydem, Nad-
to wybijano wsklepach żydo-
wskich szyby, lecz było to za-
jęcie dodatkowe. Główne po-
legało na biciu pałką. R
Była to akcja planowa i

jawna. Odbywała się z pomo-
cą „staków frontowych" jak»
by bez obawy przed ingeren-
cją władz bezpneczeństuapu-

blicznego. NApadów -- które

trwają dalej i są notowane

przez dzienniki do ostatnich

dni - było tyle, że przeciw

Sekretarczykowi wdrożono w

sądzie poznańskim kilkadzie-

siąt - podobno z górą sie-

demdziesiąt - procesów o

pobicie".

  

Prasa endecka zapewne po-

stara się udowodnić, że Wierz.

bicki jest ...lewicowcem. Tak

bylo z P. P. P. i w wielu innych

wypadkach. Jakże tu sig przy

znać, że kierownik bogo-ojezy-

źniackiej organizacji, jednocześ

nie był agentem tajnym mocar-

stwa, wcale jak wiądomo nie

zaprzyjaźnionego z Polską.

To naprawdę sensacja.

„Dziennik dla Wszystkich"

zwraca uwagę na kobiety w po-

lityce, pisząc:

„W Oregonie w pewnem

miasteczku posiadającym 150

wyborców gospodarka byla
pod psem!

Nie było światła w mieście,
bo za elektrykę niezapłacono
bilu. Wodociągi źle funkcjono
wały. Bruki uliczne były ow
strasznym stanie. Urzędnicy
miejscy nie dostawali pensji.
Żaden z mężczyzn nie chciał
być kandydatem na majora
i na innych urzędników. Po-
stanowiono oddać kobietom
rządy miastem, W czasie wy
borów obrano kobiety na ma-
jora, skarbnika i ne radnych
miejskich. -Kobiety -zaczęły

. gospodarkę .w. zbankrutowa-
nem miasteczku i zaczęły się
tak oszczędnie a dobrze rzą,
dzić, że po czterech latach ka-
Sa miejska była pełna, wszy-
stkie długi spłacone, wodocią-
gi i światło elektryczne w po-
rządkiu.
Takich pr‘zykxadow jest dziś
w Ameryce setki i coraz wię-
cej się mnoży. Jeżeli więc ko-
biety mówią: - Nie intere-
suję się polityką - to rzecz
mężczyzn, -- to znaczy, że są
ciemne, lub głupie lalki, nie
dbające o to, co się koło nich
dzieje, aby im było dobrze!
Niech wszystko idzie na

"marne!
Kobieta nie może uchronić

się: od volitvkl; bo polityka z

nią idziej

Nxekomaczme kobic-
ta potrzebujebyć politykiem, J

«Dowiadujemy

 

ale każda powinna być oby-
watelką.

Głosując, kobieta wykazuje
dbałość o swój dom, swoją
rodzinę, o przyszłość swoich
dzieci, miasta, stanu i naro-
du!

Obojętność "wobec prawa
jest rzedzą najgorszą. Jeśli
ludzie nie głosują, dają do-
wody tej obojętności. Głoso-
wanie jest symbolem obywa-
telstwa.

Kobiety otrzymawszy pra-
wo głosu, przestały stać na
równi z kryminalistami, idjo-
tami i obłąkanymi. Jeśli z te-

go prawa nie korzystają .-.
wracają same do dawnego
stanu upośledzenia".
Kobiety naogół biorąc, inte-

resują się życiem publicznem.
Czyza mało? Może, ale jest du-
żo mężczyzn i to bardzo dużo,
którzy twierdzą, że kobieta
szybko zdobywa sobie stanowi-
sko w-polityce, nawet... za szyb-

ko, U »
(
W „Naprzodzie" krakowskim

znajdujemy wmdomośc tej tre-
ści:

„Jeden z powszechnie zna-

służony badacz w dziedzinie
Judoznawstwa, otrzymał od-
znaczenie „Polonia Restitu-
ta" za pracę naukową na po-
lu... stenografji! Tak opiewał
dyplom, nadający mu to od-
znaczenie. Nie jest to żart. -,
Taki dokument podpisał mi-
nister. Trudno przypuścić, by
wypełniający ten dyplom u-
rzędnik popełnił taką horen-
dalną pomyłkę, bo i to było-
by skandalem, Trzeba nieste-
ty z całem prawdopodobień-
stwem stwierdzić, że nasze
najwyższe władze w Warsza-
wie nie umieją odróżnić etno-
grafji od... stenografji, a ra-
czej znają tylko stenografję,
która ma wielkie zastosowa-
nie przy pisaniu protokułów
w Sejmie i Senacle."

Pomylka taka, o jakiej powy-
żej czytamy, jest i komiczna i
zarazem nieprzyjemna.

wane są naprawo i nalewo, cze-
go innego spodziewać się nie

' można.
Czytamy, że wysoki order

polski dostał kryminalista. -
Czytamy, że taki sam order
ofiarowano niewiadomo za co
bankierowi, który okradł skarb
państwa na miljony złotych. -

się, że któryś z
jaśnie oświeconych „nadał! or.
der lokajowi w Rumunji za no-
szenie walizek. -
W takim bigosie etnografja

wzięta za stenografję, jest na-
prawdę drobnostką.
Według naszego zdania, było-

by najlepiej usunąć główny po-
wód komizmu | tragizmu, ka-
sując większość przynajmniej
'odznaczeń medalów, orderów i

Suny denoczone świecide-
łek tych nie mają, a okazuje
się, że bez nich znakomicie dają
sobie radę, nie mając dodatko-
wych kosztówi kłopotów.

7. POLSKI

BRAK GOTOWIZNY w
GDAKSKU.

Według wiadomości prasy
gdańskiej, brak gotowizny
przyjmuje w Gdańsku coraz bar
dziej zastraszające rozmiary.-
Poszczególne firmy coraz tru-
dniej mogą pokrywać swe zobo-
wiązania; płace robotników i
pracowników wypłacane są nie-
regularnie, W dalszym ciągu

nych polskich etnografów, za ,

Ale tam, gdzie medale rozda. |

 

  trwa redukcja per
rzają się coraz częstsze wypadki
uchylania się od wypełnienia
zobowiązań pieniężnych, co mu
si poderwać zaufanie do gdań-
skich firm handlowych i prze-
 mysłowych,

Banku Gdańska na
dzień 16 czerwca ujawnia, że su
ma kredytu wekslowego i
bardowego, udzielonego w pier-
wszej połowie lipca wzrosła za-
ledwie o 519 tys. guldenów, pod
czas gdy w poprzednich okre-
sach sprawozdawczych -wzrost
wynosił stale około 3 miljonów.
Jestto objaw ściśle związany z
obecną stagnacją w życiu gospo
darczem w Gdańsku,

TO I OWO

Tak zwany Klub sejmowy U-
kraińskiej Socjalno - demokra-
tycznej partji, który pod ta na-
zwą ukrywa nacjonalistyczny

komunizm. ogłosił świeżo komu

nikat w sprawie bandycko

wersyjnych -riapadow na kre-

sach. W komunikacie tym czy-

tamy, że napady te nie są ani

dywersyjne, ani bandyckie, ale

że są wyrazem „żywiołowegoru

chu włościańskiego"... A v,!ęc,
według tych panów, zorganizo-

 

   

   

wyćwiczone bandy rabujące, są

żywiołowym ruchem włościań-

skim, Plsząc takie brednie, pa-
nowie ci chcą odwrócić uwagę
cd Zowrtów, a jednocześnie w
sposób niepoczytalny _kompro-
miłują ruch włościański,

Przybył do Warszawy ze' wsi.
pan Bisping, tragiczny bohater:
głośnego przed wojną procesu,
w którym, jak wiadomo, "tenże
pan Bisping skazany został za
rzekome zabójstwo ks. Druckie-
go-Lubeckiego. Ówczesny prze-
wód sądowy nie zdołał należy-
cie wyjaśnić niektórych tajem-
niczych moment(w tej zawik
nej tragedji, której tło posia-
dało niewątpliwie charakter wy
soce polityczny, nije pozbawiony
związków z matectwami dworu
carskiego.
Jak dowiadujemy się, -przy-

jazd p. Bispinga do Warszawy
pozostaje w związku ze starania

 

. mi o rewizję procesu, przeprowa
dzonęgo za czasów rosyjskich
celem ogzyszczenia się z ciążą-
cego nap. Bispingu zarzutu mor
derstwa.

P. Bisping pozostawał na wol
ności za kaucją, złożoną jeszcze
za czasów rosyjskich w wyso-
kości 100.000

[FURA->,

oraz sprzedaję gotowe
Przeróbki i reperacje tako-
wych. przyjmuje pracownia

kusmeraka
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AŻDAdoświadczona go-
spodyni powie Wam, że >

nie ma lepszej an! smacz-
niejszej kawy od „Maxwell
«House Coffee".

Sprzedawana tylko
w szeżelnie zamknię-
tych metalowych pu-
szkach, _poręcznych
do otwlenml i uly
wania. ,

„Dobra do ostatniej kropli"

MAXWELL

HOUSE

COFFEE

   

 

Pamiętajcie o Fuńdusza Im.

Józeta Piłsudskiego

 

 

 

 

POLSKA! LECZNICA

, Dr. Michał A. Iogole'nn

6 SecoriiAnka:-,vaYork City

seecraratoso

Leczenie elektrycznością i

djagnozą za pomocą

Promieni "X",
GODZINY PREYIEO:

A

  

Telefon, Watkins 5131

Mrs, FLORE VOSAHLO

Akuszerka z.Diugoletni13Pyscjetnia, Praktyka

158 West 24th Street
Na Parterse

NEW york, N. y,

 

Telefon, Orchard 1521

J6ZEF HALICKI, M. p.
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ADWOKAT i NOTARJUSZ

JOZEF HELLER
225 East 14th St., N. Y. C.

Sprawy Krajowe i Tutejsze.

 

---

% Techniczna Szkoła

upzi AD seepame
z. nuuuwwz
 ---
 
Telefon, Gramercy 4483

uszu 1 gardla.
351 East 19th Bireet, New York
Pomleday First 1 SeccooperteoOthsinand Avenues

W niedately 08346 11 rano.
  

 Prakiy meuepopin tt
na kole. „mrn-mu oat x
Jęsyku polskim i &n

Gwazantajemy -otrzymanie -Ticencji,
prdoo(ntaramssięo
Szkola od 5 do y
W niedzielę od 11 do 3 po
New York Automobile School

ars-2nd Ave, róg 1ith St., Now York |
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Telefon, Lexington (927
Dr. ANDRZEJ BORAK

210 East 17tk Street, New York
copzary unzepows.

Pomłedzieiek, środa, Piatek, o¢ 10bgtt cnn
Wyda, % 178MEF"S

 

  

CZY MACIE DOBRY FACH?
Dlaczero nie macie bre nlesaletnymizostając dobry
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Boleści

_ zewnętrzne,

naunlfls. kurcze i bole.»
reumatyczne ustępują je-
tell tylko jut stosowany

SEVERA'S

GOTHARDOL.

Dobry środek lokalny po-
lecany .tęż na lumbago i
sztywność stawów i mięć.
ni. Miejcie go zawsze w
domu.

, Geba.10i 60 centów.

Zapytajcie w 'aptoos,
   

y w się o lincencję i posadę,
POLISH AMERICAN

AUTOMOBILE SCHOOL
726 Lexington Avenue

60 ullcy York.
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ALEKSANDER DUMAS
(OJCIEC)     

(Ciąg dalszy.)
Za jego wolą wyszedłem z lochów, na słońce

- światło, wolność... Za Jego Wolą spadła na
mnie lawina złota i brylantów. I za Jego Wolą
przelatywalem następnie miasta i paliem ogniem
ich domyprzeklęte, >
- O!... Edmundzie... Zbyteczne, być mnie

to mówił, Przecież ja jedna od pierwszego rsutu
oka cię poznałam, to też wierzaj, 12 jestem
na twe ocenić czyny, bez wyjaśniających słów.

Choćbyś 1 mnie zmiażdtył również, jeszcze
bym ci błogosławiła, Edmundzie! i bym cię wiel-
biła. Bo niemasz podobnego toble na świecie.

A teraz, gdym ci fuż to powiedziała, żegnaj
mi, Edmundzie. Rozstańmy się. Rozstańmy się-
nazawsze, Mnie już niema na tym świecie. Je-
stem istotą umarł. I grobami żyję tylko. Jeden
z nich, to grób Edmunda Dantesa, który umarł
oddawna i którego zawsze i bardzo kochałam, zaś
drugi to grób człowieka, którego Edmund Dan-
tes zabi. Miał prawo zabić go, przyznaję, obo-
wiązkiem jednak moim jest modlić się za zmar-
łego. Po za tym - jedynym moim pragnieniem
jest, by mój syn był szczęśliwy.

- Będzie szczęśliwy, przysięgam. Jedynem
niebezpieczeństwem: by nie zglnął, to też mód! się
do Boga, by to się nie stało, a resztę już fa blorg
na siebie. Lecz ty, Mercedes, co czynić zamie-
rzesz?

Zapytana uśmiechnęła się smutno.
~- Ja -- odpowiedziała - cóż ja roblć mo-

o? Do żadnej pracy nie jestem zdolna. Mogę się
tylko modlić, to też modlić się gorąco będę za ży»
wych i za umarłych. Dzięki skarbowi, który w
twym ogródku znalazłam, mogę nie obawiać się
nędzy, ach - żyć nawet mogę spokojnie. I tak
czekać będę wyzwolenia, to jest godziny śmierci.
Oto wszystko, co cl powiedzieć mogę. A teraz -
żegnaj!
- Nawet „do widzenia" powiedzieć ml nie

chcesz? Odbierasz wszelką nadzieję...
- A więc: do widzenia... w niebie. Powie-

dzeniem tem daję cl dowód, że I fa mam jeszcze
nadzieję,

Po wypowiedzeniu słów tych, drżącą ręką
dotknęła Mercedes dłon! hrabiego, przebiegła
szybko ogródek i znikła na załamie schodów,

Monte Christo ze śelniętem sercem opuścił
progi domu ongi ojca swego, podwójnie mu te-
raz drogie. -

Mercedes nie widziała go Jednak wychodrg-
cego, aczkolwiek stała w oknie pokoiku, w którym
umarł ongi ojciec Dantesa.

Szukała wzrokiem statku, na którym Albert
odjechał a jej usta powtarzały cicho:
- O młodości moja!... Edmundzie!... Synu...

ROZDZIAŁ IV.
Przeszłość,

Ze ściśniętem sercem opuścił hrabia dom
przy alei Mellan, dom swego ojca, pozostawiając
w nim Mercedes - bez nadziel ujrzenia jej kie-
dykolwiek.

Od śmierci małego Edwardka Monte Christo
zmienił się ogromnie.

Osiągnąwszy swój cel, doszedłszy do szczytu
zemsty, bezmierną wytrwałością swą 1 potęgą
woli -- ujrzał po drugiej stronie... przepaźć zwiąt-
pienia.

" Ale to jeszcze nie wszystko, Rozmowa z
Mercedes rozbudza w nim wygasłe wspomne»
nia rozżagwiła tęsknoty.

I ten człowiek niezłomny ugiął się pod cię-
tarem przeszłości i pod ciężarem swego bogac-
twa, pod ciężarem swych czynów dokonanych,
nakontec.

W głębokiej zadumie szedł bezwiednie przed
siebie, aż'się znalazł na ulicy de Calsserie.

TQ samą ulicą, przed dwudziestu czteroma
laty, prowadziła go w głuchem milczeniu straż
wśród nocy.
- To same stoją domy, te same, jak wte-

dy - mówił do siebie Monte Christo - tylko
wtedy noc była i ciemność, ciemność dookoła
mnie 1 we mnie; dziś zaś jasty i słoneczny ma-
my dzieńGdybyż jasno bylo i słonecznie w du-
szy mojej! Niestety jednak... "

Tak rozmyślając, doszedł aż do Consignes, to
jest do portu.

Mały stateczek żaglowy przepływał mimo.
Monte Christo zakrzyknął na sternika, a na

ten zew żaglowiec zawrócił momentalnie i przy»
bił do brzegu, oczekując na rozkazy,

Pogoda była cudowna, jakby zapraszając do
przejażdźki. Purpurą oblewające się słońce skła-
nisło się ku zachodowi, morze było bardzo spo-
kohtjbez najmniejszej fali, tak, iż wyglądało jak

lustrzana "tafla.

Hrabla jednakże ciągle miał w oczach prze-

szłość, Nie widział zupełnie pogodnego nieba, nie

widział słońca! Wpłaszcz owinięty oczyma duszy

wpatrywał się w noc, w ową noc pamiętną mro-

czną 1 straszliwą, w czasie której jedyną jasno-

ścią, jaką wtody dofrzal, było słabe światelko,

błyskające w osadzie Katalonów. Potem na jego

oczy przyszła wizja czerniejących wśród fal mo-

rze konturów zamku If i wspomnienie krótkiej

walki, jaką stoczył z śołnierzami, gdy się chciał

w. morze rznelć...

Wszystkie to wspomnienia wstrząsnęły nim

do głębi ;

Postanowił je odświeżyć, r&z jeszcze ujrzeć

na jawie mrożne mury złowrogiego zataku,wsko-

/

HRABIA MONTE CHRISTO
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czyt więc do łodzi I rozkazał się wieść do Zam-
ku If.

Lotny stateczek jak strzała pruł fale morza
i bardzo szybko stanął na miejscu.

Hrabla, gdy ujrzał złowrogie mury twierdzy,
bezwiednym ruchem rzucił się w tył i jakby za-
mar, aż sternik łodz! pełnym szacunku tonem
zwrócił jego uwagę, Iż już przybyli na miejsce.

Zaś Monte Christo przypominał sobie, że
wtedy - do tego samego podpłynę!! miejsca, do
tego samego zupełnie, tylko że wtedy bagnety
wskazywały mu drogę i pouczały, że wysiadać
trzeba.

Dziś przybył tutaj z własnej i nieprzymuszo<
nej woli wystadł z łodzi - wolny.

W zaniku If, od czasu rewolucji lipcowej -
nie było już więźniówstanu, to też był on pustyn-
ny teraz nieomal zupełnie.

Zamieszkiwał w nim jeden dozorca tylko,
któremu powierzono nadzór nad całością gma-
chu, a który z niecierpliwością I utęsknieniem wy-
czekiwał na ciekawych, którzy od czasu do cza-
su przybywali, ażeby obejrzeć mury budzące on-
gl tak straszliwą trwogę
stanu.

Siedlisko grozy zamieniło się w osobliwość,
ciekawość budzącą,

Hrabia wiedział o tym, a jednak zimny pot
oblewał jego czoło, gdy wstępował w mury wię-
zienne, przez dozorcę prowadzony.

Monte Christo, po obejrzeniu górnych cel
wdał się w rozmowę 1 zaczął się wypytywać, czy
nie mieszkniją w obrębie murów dawniejst dozor-

cy więzienia? - lecz otrzymał odpowiedź, iż

wszyscy co do jednego opuści wysepkę.

Dozorca zaś, który go oprowadzał, objął swo

obowiązki w 1830 roku dopiero.

W trakcie rozmowy tej, Monte Christo wpro-

wadzony został nakoniec do celi, którą ongl zaj-

mował.

Zobaczył znów blady dzień, przez wąskie

okienko zakratowane się wciskający, łóżko, na

którem tyle bezsennych nocy spędził, a za łóż-

kiem otwór, świeżymi kamientam! założony, a wy-

bity ongi, przed laty, jego i opata Farji rękoma.

Na ten widok hrabla uczuł, it nog! ste pod

nim uginają wzlął więc krzesło w kącie stojące

i usładł na niem ze słowy:

- Odpoczniemy nieco, dla rozrywki, zaś,

możeby ml pan opowiedzieć zechciał jaką& hi-

storję, połączoną z tymi murami, lub z tą cely

nawet, w której akurat przebywamy. Więzienia

mają swoich bohaterów przeciek 1 swoje legen-

dy. Ileż ot historji opowiadają o takiem więzte-

niu Mirabeau naprzykład. Możeby więc i pan od-

nalazł w swojej pamięc! coś podobnego? W

- 0, dużo różnych bajek i opowieści wię-

zienia zamku If dotyczących słyszałem od wie-

loletniego dozorcy więzienia tego, Antoniego --

odpowiedział strażnik.

Monte Christo, usłyszawszy Imię to, wstrzą-

snął się cały; ów Antoni bowiem i jego był do-

zorcą ongl.

Imię to odświeżyło w jego pamięci całą prze-

szłość, oczyma duszy ujrzał postać Antoniego z

jego długim zarostem i ciemną, włóczkową ka-

mizelką na piersiach, z rzucającą posępne błyski

pochodnią w ręku.

- Antoni opowiadał mi i historję celi, w

której właśnie przebywamy - mówił dozorca -

czy życzy pan sobie ażebym ją opowiedział?

- Opowiedz pan, proszę o to bardzo - po-

wiedział Monte Christo, przyciskając rękę do ser-

ca.

- Więzienie to - rozpoczął opowiadanie

strażnik - zajmował przed laty pewien przestęp-

ca nad wszelki wyraz niebezpieczny. Niebezpiecz-

ny nie tylko ze względu na ogromną siłę fizyczną

jaką rozporządzał, lecz zwłaszcza, iż jego umysł.

był nad wszelki wyraz ruchliwy, pełen najroz-

Inaltszych podstępów. W tym samym czasie był

w tych lochach więziony jeszcze Inny więzień

niemniej niebezpieczny, warjat; miał to być zre-

sztę człowiek bardzo, po za swem szaleństwem,

dobry; był księdzem.

- Więc to był warjat - odezwał się Monte

Christo - czemże się ujawniało to jego warjac-

two?

- Ofiarowywał każdemu miljony za wol.

ność.

Monte Christo wzniówł oczy ku niebu, lecz

go nie dojrzał. Kami p dd go

od nieblesklego przestworza.

Pomyflat wtedy, it nlemnlef ciężką 1 gruby

zasłonę mieli na oczach ci, którzy słowom opata

Farji nie dawali wiary.

- Więźniom z różnych cel wolno się było
widywa ze sobą zapewne? - zapytał z udaną
najwnością Monte Christo. l

-- Brof Botel.. Przeciwnle, było to wia-

śnie wzbronione jaknajsurowiej, lecz ci dwaj wię-

źniowie drwili soble z rozkazów i wykopali po-

dziemną galerię pomiędzy swemi celam! Twór-

cą pomysłu był ów młody więzień, rzecz pro-

sta, był on nietylko bardzo silny bowiem, ale 1 nad

zwyczajnie sprytny, rzutki { przedsiębiorczy, gdy

biedny ksiądz, wprost przeciwnie - był stary,

słaby i nad wszelki wyraz niezaradny, A zresztą

- to był warjat przecieś, idjota, nie zdolen do

przeprowadzenia konsekwentnego żadnej swej

my

(Cigg dalasy mastgpLy  

  

ODBUDOWA JĘZYKA UMARŁYCH

 

W Paryżu wydano grattykę

języka sogdyjskiego, odkrytego

dopiero w bieżącym stuleciu,

którym mówiono przed kilku ty

sięcami lat na drogach karawa-

nowych Azji, od morza Kaspij-

sklego do morza go, głów-

nie zaś w kraju Sogdania (wzglę

dnie Sogdiana, w owym czasie

sutrapja państwa perskiego, ze

stolicą Markenda, dzisłaj Samor

kanda),

Przed dwudziestu laty przed.

sięwzięto szereg wykopalisk we

wschodnim Turklestanie; znale-

ziono przytem wyryte na kamie-

niach napisy, które okazały się

zabytkami języka umarłych -

sogdyjskiego.

Głównie Francuzi poddali ję-

zyk ten dokładnym badaniom, a

w roku 1914 - przed wybuchem

wojny światowej, przebywał w

pobliżu gór Himalaja, młody

francuski filolog, Robert Gau-

thiot, aby skompletować wyniki

dotychczasowych badań, W tem

wybuchła wojna i Gauthiot mu-

siał się zgłosić do wojska. Pod-

czas drogi powrotnej konfero-

wał o wynikach swoich badań ze

znanym skim orj i

Sir Edwardem Denison Rossem

w Londynie; po zgłoszeniu się

do szeregów, poszedł natych-

miast na front I padł po trzech

dniach.

Po wojnie inni filolodzy kon-

tynuowali rozpoczęte przez Gau-

thiota badania. Część materja-

łów, zebrana przez Gauthiota,

przechowywana była w uniwer

aytecie w Louvain, który jak

wiadomo, został przez Niemców

spalony, wskutek czego i mate-

rjały uległy zniszczeniu, Mimo

to jednak udało się obecnie zre-

konstruować gramatykę sogdyj

ską, rozpoczętą przez Gauthio-

ta.

Sir Denison Ross ogłosił ar-

tykuł, w którym wypowiada

swą radość z powodu dokonania

tak ważnego dzieła, mimo, że

pierwotny twórca jego nie żyje

już. Stwierdza to równocześnie,

że te wykopaliska są o wiele wa

źniejsze dla nauki i kultury, a-

niżeli rozreklamowane odkrycie

grobu faraona Tutankhamena.

Z zasypanych piaskiem pomni-

ków. starożytnej , Azji zmar

twychwstaje -nieznana Azja

przeszłości ze swoją sztuką, !-

teraturą i architekturą.

Assyrja, Chaldea, Egipt, Pa-

lestyna, to znane już wielkości.

Stwierdzić, co istniało przed nie

mi, względnie równocześnie w

centrum dawnej Azji, pozwoli

obecnie zrekonstruowany język,

którego właściwości lingwisty-

czne - według opinji Sir Rossa

- pozwalają sądzić o wysokim

stopniu rozwoju narodu, który

go używał.

KORESPONDENCJA

UTICA, N. Y.

Dnia 2go października, b. r. od-

byt się tu staraniem Tow. Oświa-
towego Brat. Pom, wiec, na któ-

rym przemawiał poseł Jan Sta-

piński. Wiec otworzył ob. Jan

Motyka, prezes, powołując szan.

gościa do wygłoszenia mowy, a
niżej podpisanego na sekretarza,

" Szanowny mówca wywiązał się

z zadania bardzo dobrze, mówił

zwtefle i przekonywująco. Wiec

udał się nieoczekiwanie; ludzi by
ło przeszło 500 z Utica i z okolica

nych młasteczek,

Sz. mówca wyjaśnił nam bar-

dzo szczegółowo przeszłą | obec-

ną sytuację w Polsce. Podniósł

z uznaniemnieoceniong wprost

pracę, położoną dla Polski przez

Wodza Narodu, Józefa Piłsuds-

kiego. Wzmiankę o Marszałku

publiczność przyjęła burzą serde.

cznych. oklasków.

Mówca upominał zebranych z

naciskiem, że nietylko nam, Jako

Polskom nie wolno Polsce urą-

gać i narzekać na Nig, ale obo-

wiazkiem każdego dobrego Pola-

ka jest bronić dobrego Imienia

Polski, zawsze i wszędzie przed

atakami wrogów.

Mowa p. J. Stapińskiego wywar
$+ ta- stuck i latuall

wrażenie i przyczyniła się bar-

dzo do wyjaśnienia tutejszej Po-

lonji pracy, jaką prowadzi w Pol

sce olbrzymią większość narodu

w myśl haseł wielkiego odnowi.

ciela naszej Ojczyzny, Józefa Pił
sudskiego.
Kolekta na pokrycie kosztów

wiecu przyniosła 88645, za co w

 

 

 

|

imieniu Tow. wszystkim ofiaro-

dawcom dziękuję.

Józef Błaszczak.

 

 

Brooklyn i okolica

WAŻNE DLA POLONII

W EAST NEW YORKU!

W poniedziałek 27go paździer-

nika, musimy się wypowiedzieć,
czy chcemy, aby nasze szkoły, na-

sze kościoły 1 nasz język były

szanowane.

Musimy  zadokumentować, że

kraj, w którym żyjemy, dał gwa-

rantowang przez swoją Konsty-

lucję wszystkim narodom rów-

nouprawnienie.
Musimy zaprotestować przeciw

szowinizmowi Sasów, który chce

potępić zasługi naszych patrjo-

tów, walczących o wolność tego

kraju, jak też i zasługi obecne»
xo pokolenia, które stokrotnie do

wiodło lojalności swoje dla sztan

daru gwiaździstego.

Musimy zaprotestować przeciw

hypokryzji pana Davisa, sekreta-

rza pracy w gabinecie prezyden=

ta Coolidge'a, który parę miesię-

cy temu powiedział, że Polacy,
to drugi stopień obywateli („Se-

cond Grade Citizens"), a na se}
mic Z. N. P. w Filadelfji, ten sam

p. Davis chwalił głosy tych „Se-

cond Grade Citizens."
Jeżeli Was to obchodzi, Roda-

cy, to przyjdźcie w poniedziałek
27go października, 1924 r. do Do-

mu Narodowego, 140 Pennsylva-

nia Ave., o godz. ej wieczorem.

Tam przed panem kongresmanem

O'Connell, panem Riegielmanem,
i prezyd nasze

go powiatu, tak zwanego Kings

County, panem sędzią powiato-

wym Vausę i innymi hand,-_ma-
mi z partji demokratycznej, za-
dokumentujecie, że Naród Polski
zdobędzie się na wszystko, aby
otrzymać to, co mu się słusznie
należy.
Dałem Wam dowody niejedno-

krotnie, że chcę | pragnę mm
sławy i honoru naszego, a więc
żądam od Was i proszę Was 0
przybycie na to zebranie, jako
dowód naszej wspólnej pracy.

Stanisław Fronczak,
Prezes. Klubu Demokratycznego.

Wieczorek naukowy

W-niedzielę, dnia 26go paździer
nika, br., odbędzie się wieczorek
na sal św. Krzyża, 161-15ta ul.,
w South Brooklynie, o godzinie
tej popołudniu.

 

 

Program będzie bardzo uroz-
maicony. Ks. Jan Tomaszkiewicz,
były profesor Gimnazjum Państ.
wowego w Białej, Małopolska, i
były kapelan Legionów II Bry-
gady, wygłosł poraz pierwszy od-
czyt na temat: .
1) Legjony Polskie.

2) Wyprawa na Kijów,
3) Kim jest Marszałek Plłsud»

aki dla Polski.
Pani M. Janukajtis wypowie

mowę.
Niżej podpisany wygłosi odczyt

na temat: „Śmierć ciała nie jest
śmiercią duszy - czyli umarli
żyją"
Wstęp wolny, Początek punk-

tualnie o godzinie 4ej popołud-
niu, ponieważ szan. prelegent ks.
Jan Tomaszkiewicz, o godzinie
szóstej tegoż wieczoru wyjeżdza
do drugiego miasta z odczytem.

Mile wszystkich zaprasza
Ks. W. Trzepierczyński,

Pamiętajcie o Funduszu im,

Józefa Piłsudskiego!

 

POLSCY LEKARZE

Telefon: Greenpoint. BTiS
DR. LOUIS 8. GRYCZ

102 ent Broskiyn,
pom. Manhattan. Ave. 1 Preakitn' 6t.

1 do »
99 £Sak d 28 1 to Sore:
Dr. Gryca dopiero a
RW ASTA $e

 

KNIT

UNDERWEAR

ZROBIONE % DOBRET WELNY
MIESZANEJ Z i

Siedemdziesiąt lat reputac}'
Dobrze pasuje--Dobrze się nost.

Protekcja przeciw zaziębieniu 1 ciągłych
dremty. s

Gwarantowany preociw skuresontu sto.
Gienszej, grupszaj

sie GAV
kości.

››
$2.08 do $400 za sztuki,
zaje w

GLASTONBURY
Glastonbury, Com

KNITTING Go.
Dep't 114

Próbki otrzymacie darmo.
nosznr neis a co.
New York City, N. V,.

Hurtowal Dystrybutorey

 

 

SCI&

ANATOM 1 KRYMINOLOG
FRANCUSKI PRZEZNACZYŁ
SWE CIAŁO NA SEKCJĘ.

W Lyonie zmarł skutkiem wy
padku automobilowego w 82 ro
ku życia znakomity anatom i
kryminolog francuski, profesor
Lacassagne.

Był on. chlubą i sławą medy-
cyny francuskiej i przez szereg
lat wykładał anatomję w Lyo-
nie.

Prof. Lacassagne, czując zbli-
żającą się śmierć, zawezwał 2
swych asystentów i polecił im
przeprowadzić sekcję na swym
trupie. Tak też się stało i ciało
znakomitego anatoma znalazło
się na stole w prosektorjum, naj
starszy zaś nsystent wygłosił
wykład, ściśle według wskazó-
wek nieboszczyka - o zmia-
nach anatomicznych, powsta-
tych skutkiem zakażenia krwi.

Pamiętajcie o Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego!

MOJE OSTRZEŻENIE

Ponlewat otreymatem
wiele zażateń od moich

[| odbiorców na aptekarzy
1 agontów, którzy nio ze-

J dawalniając się mniej.
szym zyskiem on moim
Iokarstwie KATRO-LEK
starają się wmówić w
kupujących inne bozwar.

preparaty, na
) których zarabiają więcej,

przeto oświadczam, że

 

mój jedyny na cały
świat -wynalazek -KA-

TRO.LEK ma katar folgdka, gazy, za-
twardzenie, _niestrawność, _ogólne
osłabienie 1 t. p. fest patentowanym
w Washingtonie 1 tylko je wyrabiać
go mogę. Jośeli przeto aptekarz sta.
mm alg Wam wmówić co Innego, to
nie zasługuje on na Wasze sautanie
1 nie powinniście u niego nic kupo-
wać , jeścii nie możecie dostać KA-
TRO-LEK w aptece lub u agenta, pl-

Nie mogła nic jeść

prócz chleba i

' mleka
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Pant Zotje Baner, 216 First Aro 8.
E. Faribanlt, Minn. pisze:

 

Teraz mogą jeść wszystko,
polecam PE-RU-NA wszystkim przy.

Byloby niemożliwem określić nawet
ość Indzi, którzy w ostatnich pięć»
dziesięctu latach używali z takim
tkiem jak Pant Bauer PE-RU-NA, -
mając ulgi od męczącego kataru.

Na Sprzedaż Wszędzió albo ~']
w Tabletkach, albo Jako Płyn

Poślijcie 4 senty w markach go THEA
PligquA. COMPANY, Columbus, Obie,
poo kalatsctke 0. katares.

 

Detaliomna 1 hurtowna dame

skloj i męskiej biżuterii oraz bryan

tów wszelkiej wielkości po zaiżonych

cenach. Przyjmuję amerykańskie 1

polskie bondy. Dobra sposobność do

wykorzystania tej oferty. :Pieaele po
biiżero informacje.

W. Jurkowski!

Dealer In High Grade

Jewelry & Diamonds

339 East 31st St., New York)

PBRU-

 

stele wprost do mate jako do wyna.

lazey.  Nioma fnnego lokarstra na

świecie na choroby folgdka jak KA.

TRO.LEK, miejcte się więc na bace-

nofel i żądajcio wyraścio tylko KA-

TRO.LEK 1 uważajcie na markę jak

na rycinie.

W. WOJTASINSKI DRUG Co.

114 Brighton St., Boston, Mass.

 

   
 

 

 

Niniejszem, zawiadamiam Szan, Polskie Towarzy-

stwa i Sz. Pp. Polskich Przedsiębiorców, iż otworzy-

łem nanowo Drukarnię pod firmą:

ATLANTICBAZAR C0, MNC.

30 East 7th Street, w New Yorku

zaopatrzoną w najlepsze automatyczne maszyny dru-

karakie, w której jesteśmy w stanie wykonywać wszel=

kle roboty drukarskie, od najmniejszych do najwy«

tworniejszych, po cenach umiarkowanych.

Proszę o łaskawe, wydatno poparcie.

f ADAM GRABAN -

30 East 7-th Street, New York City. |: ||

 
 

 

 

Teiston, Hugenet 088

8. M. Lewandowski, M. D,

conzn'y

ad ! do I po pot - do 6 do t
W niedziele on 8 darren:

707 Feurth Avenue, Brooklyn, N. v,

 ==--

Dr. Franciszek W. Wiński

Dwa Biura w Brosklynię:

108 Leonard 8% -116 North ttn or,

Mieko Kastas Av. -blisko Berry go

1 de popet 06 # de 19 rang

mni, | MAR

---]
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Tel. At"Water 0406

BACZNOSC RODACY! . BACZNOŚć RODACY!

Mam zaszczyt zawiadomić Szanownych Rodaków z New
Yorku i okolicy, że otworzyłem nur, 0 ah

NOWA MASARNE

SKŁAD RÓŻNYCH MASARSKICH WYROBÓW

2EGO MIĘSA >

1889 SECONDAVE., NEW YORK, N. Y.
między 97 i 08 ulicami

 

Talen, Płaz tatt Poleca się łaskowym względom 1 poparciu Sa: Rodaków
HENRYK SOKAL, M. p. szek naraz-nm]I?.urmm'nygbó? na staropolski sposób. świeże mię-t co dnia najlepszego gutunka.-Kto raz zagości ( spróbyje,383SouthThirdStreet kona się o solidności i dobrym towarze. o me

W. v. Poleca się łaskawym wszlędem i poparciu Sz. Rodaków
LW'uW—ą har TEODOR CZAJKA.

   

POLSKA DRUKARNIA ||
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: DZIAŁKOBIECY
Redaguje: MARJA OSTROWSKA

   
GABRJELA ZAPOLSKA:

Z. PAMIĘTNIKA

MŁODEJ MEZATKI

25'Lubezo.

   

Po balu.

Czy zdołam opisać to wszyst-

ko, co przeżyłam przez tę jedną

noc krótką, a dla"mnie jak wie-

czność nieskończoną?

Więc przedewszystkiem wys

jazd nasz z domu w wynajętej

kasecie i zbyt wielkich

czach, które mi przeszkadzały

zejść ze schodów. Anna niosła

za mną tren sukni, a na dole i

w-bramie zebrały się wszystkie

sługi z całej kamienicy i kilku

szewskich chłopaków. Za nami

szedł Juljan, zły i nachmurzo-

ny. Od rana tego dnia robił mi

sceny i awanturował się z Au-

ną. Wreszcie pojechaliśmy po

panie Troiekie, które juz ubra-

ne i okryte futrami oczekiwał

nas ze źle tajoną niecierpliw

cią. Byłam szczęśliwa, ze uni-

knelam badawczego wzroku

Choć zasłoniłam „solniczki

dwiema kokardami z gazy, wi-

działam, że wyglądam źle i ro-

bię nędzne wrażenie, Przybyw-

szy do ratusza, już wchodząc

do sali, straciłam poprostu przy

tomność. Tyle światła, tyle dam,

a zwłarzcza tylu mężczyzn, tak

dziwnie na nas patrzących.

suwałam, ile mogłam na siebie

swoje  „sortie de bal", choć

wszystkie panie zdejmowały z

siebie narzutki przy wejściu do

sali. Siedzieliśmy w kacie pod

 

  

  

 

oknem, z którego wiało. Spoj-

rzałam na Izę i doznałam obu-

wama Była bardzo pxękna i

 

i ręce. Białość jej była wido-

cznie sztuczną, bo z bliska ciało

jej wyglądało jak polakierowa-

na. LvJa_ubrana w blado-śóltą

gazową suknię, przetykaną sre-

brem, Rękawy spadały jej z ra-

mion i tylko dwa srebrne gal-

ny przytrzymywały je z oby.

~" dwuch stron. Widocznie Tza wie,

że jest bardzo piękną w dekol-

towanej sukni, bo nigdy nie wi-

działam jej tak ożywionej i roz-

promienionej, jak w tej chwili.

Rozmawiała pocichu z moim mę

żem, który ciągle był zły i za-

chmurzony. Muzyka grała wale

cą i tańczono, ale ścisk był stra-

szny i przeważnie panie siedzia-

ty, rozmawiając i śmiejąc się za

wachlarzami.

Myśli

Znikąd i nigdy nie dowiem

się więcej pouczających szcze-

gółów o jakiejś kobiecie, jak z

rozmowy dwuch jej przyjació

łek, zwłaszcza, gdy ta, co jest

przedmiotem rozmowy, ma jaką

kolwiek wyższość: czy to pozy-

cja, czy też uroda nad méwig-

cemi o niej.

Leon Kapliński.

Wierz mi - nad wszelkie sła

wy, nad wszelkie godności, nad

wszelkie dary nieba i ziemi do-

statki, nad wszelkie urojone ty»

tuły wielkości, stokroć wyższe,

stokroć świętsze imię matki!

Karol Baliński.

 

  

OTRZYMACIE ŚLICZ-

NY KOLOR, UŻYWAJĄC

,DIAMOND DYE"
 

Gwarantujemy,że
ta pomocg Dlamond
Dyee, możecie w do.
mu lub
nadać kolor mate.
rjom. Po prostu, za.
moczyć w zimnej
wodzie, ażeby otrzy.
mać blade delikatne

. stało kolo.
ry. Każda 15.cento.

wa paczka zawiera wskazówki tak
proste, że każds kobieta może nadać

  

Kolor y yat bis.
-| eigth spodnice,

bluzki," suknie, płaszcze, pończochy,
strndry, draperje, nakrybla, portjesy,
wszystko nowe.
Kupujcie „Dlamond Dyes"- ładem

inny gatundk-i kupując, powiedzcie
ławoysczysmaterja która ma być
fsrbowana jest wełniana, lub jed.

walna, czy jest to płóciemko, nielsna
materia czy mieszana.

  

 

 

Poezje

NIEŻAŁUJĘ.
 

Ze mi w tę ziemię wrosło serce

krwawe,

Że każde drgnienie jej bolesne

czuję,

Ze przez chłonacą tego świata

wrzawę

Zawsze mi dzwoni" jedno echo

kawe:

Nie żałuję.

Że od ust moich daleką

czasza,

Którą nam młodość do uczty

gotuje,

Ze smutki do mnie mówią: sio-

stro nasza!

Że mię tęsknota pragnień

przestrasza:

jest

nie

Nie żałuję.

Że duszę moją róde siła skrzy»

dlata,

Gdzie czystych -uczuć potęga

króluje,

Że nieświadomie odtrąca brud

świata

I „wciąż spragniona do

ulata:

siońca

Nie żałuję.

Że na mej drodze, śród wichru

i burzy.

Pogoda szczęściem

całuje,

Ze mi nie kwitnie żadne kwie-

cie róży,

Ze sig po głazach moja stopa

nuży:

lic nie po-

Nie żałuję.

Marja Markowska,

Kuchnia

>AOBIAD

Zupa pomidorowa.
Kiełbasa w polskim sosie,
Jabika pieczone z konfitura-

mi.

Kielbasa w polskim sosie,

Świeżą lub mało .obwedzong
kiełbasę ułożyć w rondlu, zalać
pół litrem piwa i półlitrem wo-
dy, wkroić dwie cebule i goto-
wać rod przykryciem 20 minu..
Potem 'kiebasę wyjąć, zrobić
zapraźkę rumianą z łyżki masła

k: aozprowadzić przecedzo-
nym smakiem, wlać pół łyżeczki
Maggi, dwie łyżki octu, wsypać
łyżkę cukru, zafarbować karme
lem, a pokrajawszy kiełbasę w
ukośne duże kawałki, polać tym
sosem. Osobno podać kartofle
duszone.

RzeczyCiekawe

Znajomi pani Nellie Clabby,
nie chą wierzyć, gdy im mówi,
że ma siedemdziesiąt oztery la-
ta. A jednak z pewnością nie
kłamiej bo któraź kobieta doda-
je sobie wieku. Nie tylko twarz
jej zachowała wygląd i wyraz
młodości, lecz ruchy jej, żywość
umysłu, zamiłowanie do pracy
Świadczyłyby raczej, że pani
Cnsbby ms czterdzieści pięć lac

.,Tnjemnwą moją -- pisze
młoda staruszka - jest to, że
zawsze -prowadziłam zdrowy
tryb życia i starałam się przyj-
mować z pogodą i spokojem
wszystkie ciosy zaylane

 

przez
los. Dużo miałam trosk: brak
pieniędzy,

_

kłopoty rodzinne,
ciężka praca; wszystko to mnie
jednak nie zrażalo, Po zwycię-
żeniu trudności znów zwracałam
się do życia z uśmiechem na-
dziej, Chodzę pieszo conajmniej
dwie mile dziennie, unikając
wszelkiego rodzaju kolejek i>
tramwajów.

-

Jadam potrawy
raz na dzień i to bez mięsa, po
za tem odżywiam się owocami,
Czuję się zdrowa i pełna życia.
Sądzę, że będę żyła do stu lat.
Mając 68 lat, prowadziłam am-
bulans w czasie wojny i uszy=
łam 3000 ubrań dla Czerwonego
Krzyża, Teraz zarabiam na! wła-
ste utrzymanie,"

---.

Rivoli
 

- Na ekranie: Captain Blood,

Gubernator Smith i jego prze-
ciwnik T, Roosevelt ukażą się w
Phonofilmie i wygłoszą krótkie

qpmatmg /

 

 

Michat Crowley, skarży swego przyjaciela Franka Jones'a o za-
płacenie 10,000 dolarów, które wygrał jako zakład, it przez dzie-

sięć Int nie będzie pił
 

BOLSZEWICY SPODZIEWAJĄ SIĘ POŻYCZKI

W ST.

Upadek MacDonalda nie zaszkodzi Ros

twierdzi bolszewickie teorje polityczne

 

MOSKWA, października. --
Bolszewicki minister: finansów,
Sokolników, przemawiając ma
wszechrosyjskim kongresie 0
wietów, wyraził przekonanie, że
bolszewicka Rosja otrzyma po-
trzebne jej kredyty od bankierów
amerykańskich w razie, gdyby
angielska Labor Party została od
sumięta od steru rządów. Upadek
rządu premjeru MacDonalda w
niczem nie zaszkodzi bolszewie-
kiej Rosji. która do tego stopnia
potrafiła -zreorganizować snuł:—
fycie -gospodarero-finansowe, i

wzbudziła zaufanie u wszystkich

finansistów.
Upadek rządu premiera Mac-

Donalda będzie tylko potwierdze.

niemteorji bolszewickich, że kla-

sa robotnicza, pragnge się utrzy-

mać przy rządzie musi oprzeć się

na idejach bolszewickich o dyk-

taturze proletarjatu, inaczej zmu
szona będzie wyrzec się rządów

na korzyść anlhllxlm-

  

Ogólne sparaliżowanie ko-

munikacji w Bostonie

BOSTON, 22 października. -
Skutkiem nagłego przerwania
prądu elektrycznęgo cała ko-
munikacja na kolejach górnych
- podziemnych i tramwajach
została kompletnie sparaliżowa-
na na 2 godziny. "Pasażerowie
uwięzieni. w pociągach kolei
podziemnej powybljali wszyst-
kie szyby, dla dostania potrzeb-
nego do oddychania powietrza.
 

Pomściła swą zniewagę

NEW YORK, 22 październie
ka. - Mrs, Lucia Della Gatta,
matką szęściorga , dzieci podej-
rzewójąc swego męża o niewier-
ność postanowiła wewn) śle-
dzić swego męża po wyjściu z
domu. W kilka minut po wyj-
ściu męża z domu wsiadła do za-
mówlonej zawczasu dorożki au-
tomobilowej i udała się za mę-
żem, który również zdążał do
zamówionej dorożki stojącej w
umówionem miejscu.  Dorożka
tony postępowała krok w krok
za dorożką męża, który wysladł
przed domem pn. 373 West 57th
Street.
Razem z mężem wysiadła ak-

torka panna Dolores Nicolisi.
Pani Galta zobaczywszy aktor:
kę prowadzoną pod ramię. przez
jej męża wydobyła z portmone-
tki sztylek 1 zadała aktorce nie-
spodziewającej się ciosu głębo-
ką ranę w ramię

Pani. Galta została aresztowa-
na a aktorka odstawiona do
szpitala.

GLEN-COVE I OKOLICA!

Klub Weteranów wojny śwla-
towej urządza drugi i ostatni
bal w tym roku, dnia 26 paź<
dziernika w sali Domu Narodo-
wego; 10 Henrick Ave., Glen
Cove. Początek o godzinie 5 po
południu. Na balu przygrywać
będzie do tańca najlepsza orkie
stra polska w Long Island, pana
Puśmkawskxeao z Hempatnd
1]

Dia two też Klub Wetekariów
zaprasza wszystkich rodaków i
rodaczki z Glen Cove i okolicy,
ażeby raczyli przybyć jak naje
liczniej na zabawę. ,

Bufet będie zaopatrzony w ró
źne napoje i zakąski zimneicie
ple. Weterani obsłużą prędko i
grzecznie Zobaczycie doklad-
ność 1 porządek we wszystkiem,
a piękna i przestronna sala Do-
mu Narodowego pomieści wszy.
stkich przybyłych gości,

Korzystajcie ze sposobności i
pamiętajcie, ażeby żadnego lub
żadnej z was nie zabrakłona za
bawie,  

LJEDN.

  
- Przeciwnie po-

 
Myśmy się bawili i weselili

przez prawie 3 lata z Niemcami
i Bolszewikami tylko w inny
sposób i przez to dopomogliśmy
do wywalczenia niepodległości
dla Ojczyzny naszej.
Za to żądamy od Was rodacy

poparcia, które nam sig slusz-
nie należy, ponieważ cały do-
chód z zabawy przeznaczony na
wsparcie-czlonkéw Klubu w ra.
zie choroby lub niezdolności do
pracy. To, też do miłego zoba-
czenia wszystkich na zabawie
Weteranów.

Czesław Moraczewski,
prezes Klubu.

Szkoła Rysunków

Technicznych

Inżynier M. Krajewski, znany
szerszej polonii z swoich odczy
tów z dziedziny techniki donosi,
że obecnie udziela nauki czyta.
nia Blue Print jakoteż rysowa-
nia planów, samodzielnego obli-
czania i kalkulowania w swej
szkole, którą prowadzi pod nu-
merem 243 East 60th Street.
Nie tylko dla robotników pra-
gnących powiększyć swe docho-
dy i dla tych, którzy mają za-
miar samodzielnie interes pro-
wadzić jest: potrzeb.
ny, skorzystać również mogą z
tego panny, które mają zamiar
szukać zajęcia w biurach archi-
tektów, _inżynierów _przedsię-
biorstw realnościowych i t. d.

POSZUKIWANIA ZE

STAREGO KRAJU

Amenkanseern Informa-
cyjne (Foreign Language Infor-
mation Service), 119 West 41 St.,
New' York City, otrzymało listy
4 kraju z prośbą o odszukanie
»astępujucych: osób:
Majcher Tomasz, który kiedyś

zamieszkiwał w Hamtramck,
Mich.
Mamla Józef, urodz. w r. 1877;

w r. 1913 wyjechał ze Starogrodu
do Milwaukee, Wis.
Jukufiska Marja, kiove wraz

z .maly dziewczynką wyemigro-
wała w r. 1914 z Ksakowa i za-
mieszkała w Chicago, III.
Koe Franciszek, który wr. 1921

mieszkał w.Plint, Mich. -.
Owczarek Jan, który przyje

chał do St. Zj. w 1913 i zamiesz
kał w Toledo, (fiwego wuju.
Szubert Michał, który przybył

do Chicago w r. 1923.
Zelakiewiez Tomasz, poszuki-

zwany w ważnej sprawie.
Boltuc Malwa, obecnie drugi

raz zamężna. Pierwszy mąż był
„an Osłowski. Kiesys: zamieszk -
wała w Wharton, Penna.

Dr. Kacronowski i Anielewski,
i Fejfer Juljan, i Woszczyński,
i Lychosiak, pusruknvdm przez

Tomasza Michałów

Cmslelskl Ignacy Wojciech, o-
statnio zam. w Newarku przy Van
Buren St.
Iipnieki Michał, ostatnio zam.

w Brooklynie, przy Manbattan
Avenue.
Kreszczuk w!Raczyński Miko.

łaj, od 1919 r. stale w New Yor-

 

  

ku.
Wilbik Jan, pochodzi zę wsi

Purwiany, pow. Lida, woj. Wileń
skie, poszukiwańy przez żonę
Marjannę i dzieci. ,... , „")

 

 

"Co mówi warszawska Kasia?
- Niema dziś proszę pani

móżdźku cielęcego4 mleko zdro-
żało o trzy grosze na kwarcie i
boczku wędzonego wcale się do-
kupić nie można.
- Co to w=zyatko znaczy Ka-

siu?
- Różnie ludzie mówią, .ale

powiem pani co mi najbardziej
do przekonania trafiło.
- Mózgów cielęcych brakło,

bo podobno wiele zakupił magi-
strat, ponieważ mają tam dziś
jakąś ważną poufną naradę w
sprawie teatrów, mleka niema,
bo podobno krowy teraz dużo
ryczą, a co do boku
- Co do boku?
- To nas samych boli, bo

nam tędy cała ta drożyzna wy-
chodzi.
 

ADRESY KONSULATÓW
POLSKICH WE FRANCJI
 

1. Konsulat Generalny w Pary-
żu, 43 Rue Theophile-Gautier,
Paris (17)

Konsulat Polski Bordeaux,
7 Allees de Chartres

. Konsulat Polski le Havre, 4
Rue Edouard-Laure

©
go

4. Konsulat Polski Lille, 117-
199 Bd de la Republique

5. Konsulat Polski Lyon, 14 bis
Boulevard de la Cote

6. Konsulat Polski Marseille,
21 Boulevard Delanglade

7. Konsulat Polski Nice, 27
Boulevard Dubouchage

8. Konsulat Polski Strasbourg,
49 Boulevard Clemenceau
  

Pamiętajcie o Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego!
 

Piece Kuchenne
i

do Ogrzewanialece
części do różnych pieców kuchen»

Jakoter do ogrzewanie
EQELGROTH & CO.

s gree
NEwARK, N.
   
Eskay Holding Corporation

391 Fulton Street, Brooklyn

 

TPownżne pozwy:płeniędzy do
trzeci

[ulga, do sprzedania - .

 

Pm: dla Kobiet
UMelp Wasted Female) (Business Opportunities)

xov os. mur-
VKUŚNIERZ "AEHiremi, 031305113;

» dobwiadezona canpy
prey  wykafzanta | canawiania. futere

HUDSON BAY SEAL CO,
662 Sixth Avenue

cit)

MLODA KOBIETA

do szycia przy futrach
Stała praca dla odpowiedniej. osoby,

HUDSON BAY SEAL CO.
662 Sixth Avenue

cin
 

OPERATORS
X. z.

dodojwiezopych, no wra zgonów

 

Both Park St. & Long Branch

Stora moet być sprzedany jw
jpn 11 Third Ave. blo

asd  
GROSERNIA na «przedam bardzo tanio
glo,prydkiego kupca, tray pokoje.

Eatex St. East New Y @
   

 
FORTEPIAN do rprzedenia tanie z po-
wodu wydazau, Kosztował 3300 sprzer

daję zm wraz z blurkiem do mmm.
1 ba w done (ase

 

 
GKOSERNIA 1 Defkatersen do

mia, dire. pokoje zn. katepom, lease ta
dwa late, 156 B Breakxm  

  

edtord Ave.

“nosuuwm 1 Dellkaterenna. sprze
anie, Slut leave. tand re nom-
MTB Jet -    

A 1 Dollkatersen do sprseda
e. 1
a

crosen
nix # poodsodaady ma forme

Green St., G

  

ERNIA 1 a powodu
wyjasłu do innego miasta zmuszony je-
siemsprzedać, trzy pokoje do
konia cent 292 Wez

)

 

anhbllhlA 1. Delixatersen
dania s powldu 13emma

int.
  

    

cast): St. Greenpoł
KUFOJE pgtkie dziarowa hondy, Praz

DZIEWCZĄT (cenę.
powykej 16, jak potrzeba do, nauczenia s E cat Nov)

<---.
aed INTERERS sprzedaży trocin whacreJae

surN SDYa.
araio co.

Main: Street,. Brooklyn
p

con

oziewceat
do: składania, chustoor

     
   vRASowaczr

dobra mmm
«th St. Brook

 

ma:

Praca dla Mama
(Help wented M
 

OEPRATOROW

Die-Casting

i

Aluminjowe Maszyny

C. M. GREY MPG. Co.

368 Central Avenue

EAST ORANGE, N :.
czem)

MĘŻCZYZN

do wyrobu czekoledy
doświadczonych na Cary Maszynach

Schuchman Chocolate Company
468 Johnson Ave., Jersey Clty, X, J

E

PORTER
ogólnej roboty

H. KALFMAN' BATHROBE CO.
116 West 23rd Street"

COOPERS
świadczonych,

 

. an »
oe tan "to "ite potrzeba do reperowania beczek
Dogodne Warunki.-Prędka Obsługa. S&M'AJXRKATTŚGY EAŚREL Nf

7 duckson St, Ho
| Telefon, Tringle 7997 *w 94 OPAg,

 

 

ŚLEDZTWAWSPRAWACH
Pamilu»

 

| &
x auuu-:i,
W rasie jakieno wypadku podajcie

won do
Bloom Detective Bureau
799 Broadway, New Yor

rogu Ni Street
 

 

 

 
 

jako „mmm"
Zgłoszenia do

siowXD ULLMAN
nitWR..

 

wasW Osca
dotwlndegonych
DOBRA PRACA.

Zgłorzenia
ninspliony & sox
31 Christopher Streśt

 

osobom, System nauki staranny,
przystępny dla wszystkich, Każda
lekcja osobno, pojedynazo, - nikt
ale jest krępowany. - Również
załatwia sprawy w pisantu listów,
podań 1 dokumentów wszelkiego
rodzaju, - Zdolność dobrej wymo.
wr, giadkiego czytania 1 popraw.
nego pisania - to główne warunki.

E, SZAMINSKI
217 East 10th St., New York
pomiędzy First I Second Avenue's
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ol B, C. fox in
Tarbh station, New Tork, (21 siej   

zo oourtcr
zamieszkać

„nzenta od 8 do $ wieczór,
tament 10 Cin

  

SepEz trzech polot, do ripen
możóe zamieszkać, rent 130. 206

35   
mato używa-

mn sorted. By Hen Ares wd:
drocl n. 1 @  

  

  

3 ześciu pokol do, sprze
plęcro s Diu. 499 menu:.

 

MERLE z trzech pokoi do worzedania,
molsmerge mieszać: o,

sions as m „, Siew York, dz
1 kk em +th m
MERUI z trzech pokoj do zorzedasia z

do kraju: motna zee
rem no. zmmmm ar
vw York, Cltv. dral 46,

 

. 10 Schor Sto
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PIEKARNIA, dom, dwa troid,
dobrze wyrobiony sprzedsję zrormjmikt merestMatway, N. 3 Cin

! Lunch Room (o sąwaw aimee *;
ale?tako Sith Cin
RESTAURACZA do rerseduale. leasemad lat. 19 Green St. Greenpoint,
mie. (t
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(Real Estate for Sale)

19tem. murowany, domCona 125,800. rento$1.90
owsatwiuka. k

Bet Avenue An 28g ith $0, N, v. a
hk 16th Street

659)

ww New Tori,36180, gotówki
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DwiH. lotr papokne 4 rrcdanis w
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ElnomnvldSanta ad
ang Zgłoszenia do wiadcicion

A ieruslnwnkl Willard Mines, Shine
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onu min i hana. tostery,
dwu-Am..ch na gamsklem obu

Mujer, 1 Carlton Ave. Brooklyn
zim)

POLAZEBA dwuch masarzy na pierw:
nnn i drogo nydo, „3,09

cora. 198 B. Third St, New Yor
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Nauczyciel starsty, udziela w do. wee Ta 3:
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6 Akrowa Farma
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a
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Praca dla Kohn!
UAeip WantedF

NOBOTNIKÓW -do
do lamp, najwyższa zapłata w mieście,

Zgłoneniu Arrow Wire Frame Compe:
ration, 346 B, zird S (atm)
 
DZIEWCZYNA do mlm: domowej ro-

diy. tom
marke" Roj x,
bym Ave. Ladayette lin

  

DOMOWA robotnien, mała, rodzin
Hodes. 1G B. At.

proces, Phe Avenue it.. Telefon:   
stn.

DowtowA robotnice do gotowania i
,

«th
ton rie so

  

DZIEWCZYNY do ogolnei domowej ro
hoty Wrs #

mouth road Tilite totk 807amnxm

 

r do ogólnej domowej ro-
ow e pranie, main

rodaind, referenc/e. wymagane. Telefon,
no

a? domowej ro:
unbow, imual ._ rekomen-

dacte SO pg
W "Tools mie s

DOMOWA revotnlca. prevenolt

  

 
   

 

DROBNE OGLOSZENIA

NA NUMER NIEDZIELNY POWINNY BYC

| NAJPÓŻNIEJ W PIĄTEK

WIECZÓR >>
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(Information. Wanted)
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